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Bonn nadal zwleka
Rząd zachodnionlemlecki zwleka 

nadal z podpisaniem układu o nie- 
rozpowszechnianiu broni nuklear­
nej. Rzecznik bońskiego MSZ za­
znaczył w czwartek, że rząd fe­
deralny nie powziął jeszcze decy­
zji w sprawie przystąpienia do 
tego układu i oczekuje „wyjaśnie­
nia niektórych problemów doty­
czących interesów zachodnionle- 
m lackich”.

Minister Szopa w DRW
Do Hanol przybył z oficjalną 

wizyM wiceminister żeglugi PRL, 
Jerzy Szopa. Na lotnisku gościa 
nowltill wiceminister transportu 
j komunikacji DRW, Hong Ich 
Tam. a ze strony polskiej — am­
basador PRL w DRW, Bogdan Wa­
silewski. kierownik polskiej pla-
cówkl handlowej w Hanol. Le-
opold Adamczyk, oraz attachć 
wojskowy PRL w Demokratycz­
nej Republice Wietnamu, Jan Ka- 
mela. Wiceminister podczas tygod 
niowej wizyty w DRW odwiedzi m. 
In. Hajfong, gdzie bezpośrednio 
zapozna się z problemami porto­
wymi i morskimi DRW.

Odznaczenia 
dla kosmonautów 

W czwartek odbyła się w Bla-
lym Domu uroczystość, podczas 
której prezydent Johnson udeko­
rował załogę statku „Apollo-8” — 
kosmonautów Franka Bormana, 
Jamesa Loyella i Williama Ander­
sa — odznaką NASA „Distlnguls- 
hed Service Medal”. Trzej astro­
nauci udali się następnie na współ 
ne posiedzenie obu izb Kongresu, 
zwołane dla ich uczczenia.

Grypa w ZSRR
Radzieccy epidemiolodzy przy­

puszczają, że wirus grypy azja­
tyckiej (tzw. hongkong) zaatakuje 
Związek Radziecki w trzeciej de­
kadzie stycznia — oświadczył w 
wywiadzie prasowym zastępca kle 
równika Urzędu Sanitarno-Epide­
miologicznego — W. Popow.

Służba zdrowia Związku Ra­
dzieckiego przygotowuje się już 
do stawienia czoła ewentualnej 
epidemii.

Walki w Nigerii
Powołując się na biafrański ko­

munikat wojskowy amerykańska 
agencja AP podała z Umuahit, że 
w czwartek w okolicach Okigwe 
toczyły się ciężkie walki. Jak wia­
domo, w zeszłym tygodniu wojska 
nigeryjskie zostały wyparte przez 
siły secesyjne poza obręb tego 
miasta.

WIELKOPOLSKI
A^ksandpr Dubrzek przed kamerami TV
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Realizacja programu styczniowego
głównym zadaniem KPCz

Zgodnie z zapowiedzią, przed kamerami telewizji czecho­
słowackiej w dniu 8 bm. wystąpił pierwszy sekretarz KC 
KPCi Aleksander Dubczek.

W obszernej wypowiedzi o- 
świadczył on, że największą 
troską Komitetu Centralnego i 
jego osobiście jest to, by we 
właściwy sposób wcielać w o- 
becnych warunkach w życie 
idee wysunięte w styczniu 
ub. roku i stwarzać dla tego 
procesu warunki wewnętrzne 
i międzynarodowe. Trzeba tak 
że postępować — zgodnie z je-
go sformułowaniami tak
aby nie dopuścić do niczego, 
co mogłoby zagrozić realizacji 
programu styczniowego. Nowa 
sytuacja wymagała wprowa­
dzenia pewnych zmian w pier 
wolnych zamiarach, jeśli cho­
dzi o terminy i sposoby reali­
zacji. Trzeba było wprowadzić 
pewne korektury. Pierwszy se 
kretarz KC KPĆz wyraził jed 
nak przekonanie, że obecna po

POGODA
Jak przewiduje PIH-M 10 bm. 

bedzie bezchmurnie lub zachmu­
rzenie niewielkie, w dzielnicach 
zachodnich miejscami wzrastające. 
Temperatura maksymalna od mi­
nus 8 st. na wschodzie i minus 5 
st. w centrum do ok. zera lokal­
nie na południu. Wiatry słabe i 
umiarkowane z kierunków wschód 
nich.

.Zarośn^ty i szczęśliwy

Leonid Teliga płynie do Dakaru
W czwartek o godz. 12 w południe czasu lokalnego nawiązaliśmy 

kontakt z przedstawicielstwem Polskiej Żeglugi Morskiej w Las 
Wyspach Kanaryjskich Szczęśliwy zbieg okoliczności 
w biurze PŻM znajdował sie kapitan statku .Moniusz- 
spotkal Leonida Teligę 6 stycznia o 63 mile morskie od

sprawił, że 
ko" który 
Dakaru.

Oto relacja kapitana M/S „Mo-
nłuszko” „dostrzegliśmy Jacht 
„Opty” na oceanie. Spotkanie z 
Teligą było przeżyciem dla nas 
wszystkich Ujrzeliśmy Teligę za­
rośniętego z długa brodą. Stał na 
pokładzie l wyciągał ramiona w 
nasza stronę”.

— Jakie były pierwsze słowa, 
które posłyszeliście od Teligi?

Co za wspaniałe uczucie móc 
po 150 dniach żeglowania po raz 
pierwszy przemówić po Dolsku.

Teliga by’ w doskonałym nastro 
Ju *i w dobrej kondycji fizycznej. 
Żartował zasypywał nas anegdot­
kami. Powiedział też. że ..Moniusz 
ko” Jest Dlerwszvm Dolskim stat­
kiem. który spotkał na morzach 
od czasu przejścia przez Kanał Pa 
namski

Jak wyglądał stan jego zapasów 
żywnościowych?

Panika na Wall SM
„Wall Street przeżyła Jeszcze je 

den pc.nury dzień” — pisze ame­
rykańska agencja UPI komentując 
panikę narastająca stopniowo na 
giełdzie.

Formalną przyczyną tej paniki 
jest niedawne podwyższenie stopy 
dyskontowe! nrzez czołowe banki 
USA dc rekordowego poziomu 
7 procent. Kredyt bankowy — je­
den z podstawowych elementów 
decvdu1acvch o sytuacji ekono­
micznej u USA — znacznie zdro­
żał. W związku z tym zmniejsza 
sie zyski firm korzystających z 
kredytu oraz dywidendy dla oosia 
daczy akcji. Dlatego też zapano­
wała gorączką na giełdzie nowo­
jorskiej która Jest najważniej­
szym rynkiem papierów wartoś­
ciowych w kraju. Posiadacze ak­

Było bardzo kiepsko. Woda nie 
nadawała sie już do picia. Teliga 
żartobliwie powiedział; tak mi się 
zepsuł wzrok że patrzeć nie mo­
gę na konserwy.

Na czterv dni przed spotkaniem 
z nami więc drugiego stycznia. 
Teliga dostał sie w silny szkwał. 
Zdjął wszystkie żagle i zostawił tyl 
ko bezan. Ostrv podmuch Wiatru 
złamał bezanmaszt. tak. że Teliga 
płynie w tM chwili z szybkością 
około 24 mile na dobę przy wia­
trach przeciwnych. W dniu spot­
kania uważał że około 16 stycznia 
wejdzie de Dakaru. Niestety nie 
ma ani ważnego paszportu, ani 
wizy. Zawiadomiłem wiec telegra 
ficzni-? orzedsta wicielstwo polskie 
w Daka-ze aby tam przygotowa­
no niezbędne dokumenty przed 
wejściem Teligi do portu.

Jak długo Teliga pozostawał z 
wami?

Około dwóch I pół godzin. Na po 
kład Jednak nie wchodził. Była 
martwa fala więc zacumował na 
linie, wyrzuconej ze statku. Pro­
dukty podawaliśmy mu rzutkami. 
Pie^wszM symboliczna paczka od 
kapitana przerzucona na ..Opty” 
zawierała whisky papierosy i cze-
kolade Następnie podawaliśmy 
mu obfita zapasy owoców wa­
rzyw. mleka wody j innych pro­
duktów które mogłyby wystar­
czyć na znacznie dłużej niż
rejs dc Dakaru. (PAP)

Koniec kryzysu
na

cji przestraszeni
spadku 
sprzedała

dochodów.
perspektywą 

pośpiesznie
rozmaite walory bojąc

się. że wkrótce bedzie za późno. 
Podaż akcj’ jest znacznie większa 
niż pooyt w związku z czym kurs 
sie zmniejszvł

Znany komentator ekonomiczny 
Howard Luxemburg. pisze. że jed- 
na z zasadniczych przyczyn obec- 
neeo braku równowagi, który zna 
lazł wyraz w panice giełdowej, sa 
wydatk' amerykańskie na wojnę 
w Wietnam^ wśród innych przy­
czyn publicysta wymienia napię­
cie na Bliskim Wschodzie. (PAP)

Walki w Wietnamie Południowym
Środa upłynęła w Wietnamie Południowym pod znakiem 

wzmożonych wysiłków wojsk USA i oddziałów reżimowy 
zmierzających do zapobieżenia ofensywie partyzanckiej na

lityka nic jest sprzeczna z pro 
gramem działania, a rezolucja 
listopadowego plenum i uchwa 
ły grudniowego plenum KC 
KPCz wyrażają jedyną realną 
możliwość postępowania dla 
realizacji tego programu. Każ 
da polityka sprawdza się w 
praktyce i ta właśnie prakty­
ka wykazuje, że w ciągu os­
tatnich miesięcy zrealizowano 
niektóre istotne punkty pro­
gramu działania. Na przykład 
dokonano federacyjnej prze­
budowy państwa, posunięto na 
przód proces rehabilitacji lu­
dzi pokrzywdzonych w okre­
sie minionym, rozwinięto de­
mokratyczną aktywność fron­
tu narodowego i organizacji 
społecznych.

A. Dubczek stwierdził, że 
nie można pogodzić się z po­
glądami tych, którzy ignorują 
wielkie osiągnięcia KPCz i lu­
du pracującego w minionym, 
przeszło dwudziestoletnim o- 
kresie. Oczywiście, liczne pro 
blemv budzą troskę Komitetu 
Centralnego. Troska ta towa­
rzyszy również wszystkim o- 
bywatelom Wiele spraw jest 
przedmiotem uzasadnionej kry 
tyki. Jednakże, zdaniem A. 
Dubczeka po sierpniu zrobio­
no o wiele więcej niż uważano 
to w ogóle za możliwe. Osiąg­
nięto to dlatego, że towarzy­
szyła działaniu jedność, dyscy 
plina, wzajemne zaufanie i 
rozwaga.

Również i w tym roku nie 
tylko w polityce, ale w gospo­
darce stoją przed KPCz bar­
dzo trudne zadania. Sytuacja 
gospodarcza sprawia wiele kło 
potów i rozwiązanie pewnych 
problemów ekonomicznych 
jest sprawą niecierpiącą zwło­
ki. Bowiem jedynie przy po­
mocy uzyskania praktycznych 
wyników można udowodnić e- 
fektywność polityki postycznio

USA wzmagają 
bombardowanie Laosu
Jak donosi agencja VNA, KC 

Ne Lao Haksat (Patriotyczny 
Front Laosu) opublikował me 
morandum o wzmożeniu bom­
bardowań przez lotnictwo a- 
merykańskie rejonów kontro­
lowanych przez Patriotyczny 
Front Laosu- Mimo że Stany 
Zjednoczone — czytamy w me 
morandum — zobowiązały się 
respektować układy genew-
skie z 1954 
porozumienie

roku i podpisały 
genewskie z

wej. A. Dubczek zwrócił się z 
apelem o jedność w realizacji 
programu wytyczonego przez 
KC KPCz. Każde dążenie do 
stworzenia platformy politycz­
nej różniącej się od polityki 
Komitetu Centralnego, każde 
dążenie do budzenia w społe­
czeństwie iluzji, jakoby ist-

Dokończenie na str. 2

Sajgon.
Siły amerykańsko-sajgoń- 

skie działają przede wszyst­
kim wzdłuż szlaków wiodą­
cych do stolicy kraju. Na jed­
nym z takich szlaków uważa­
nych przez Amerykanów za 
„korytarz infiltracji” sił naro­
dowowyzwoleńczych do Sajgo- 
nu doszło do 4-godzinnej bi­
twy. Toczyła się ona w pobli­
żu An Loc 100 km na północ 
od Sajgonu. W An Loc znajdu 
je się baza pierwszej dywizji 
kawalerii USA. Strona ame­
rykańska wprowadziła do wal 
ki helikoptery i artylerię. 
Rzecznik USA poinformował, 
że 14 żołnierzy amerykańskich 
zostało rannych.

Inna bitwa, tym razem 5-go 
dzinna. rozegrała się w pobli­
żu Go Dau Ha. Miejscowość 
ta leży nieopodal drogi łączącej 
Sajgon z Tay Ninh. W bitwie 
tej rańy odniosło 10 Ameryka 
nów.

Jak już informowaliśmy, w 
pobliżu Sajgonu na jedno ze 
stanowisk artylerii USA spadł 
myśliwiec bombardujący typu 
„Phantom”, zabijając 2 żołnie­

"balaąaeia 7CPŁ u/ UJ ar 6 za uf l a

9 bm. przybyła do Warszawy na zaproszenie KC PZPR delegacja
KP Niemiec z I seler. KC KPD Maxem Reimanncm na czele.

rzy. Amerykański rzecznik 
prasowy poinformował, że 
przyczyną katastrofy maszyny 
był przeciek paliwa. Później 
zmienił on jednak wersję wy­
padku oświadczając, że maszy 
na runęła na ziemię, ponieważ 
została ostrzelana przez siły, 
partyzanckie.

W środę odbył się w Sajgo- 
nie pogrzeb ministra oświaty 
rządu marionetkowego dr Le 
Minh Tri zabitego przed kilko 
ma dniami w wyniku zama­
chu. W pogrzebie wzięli udział 
„prezydent” Nguyen Van Thieu 
i „wiceprezydent” Nguyen Cao 
Ky. Po uroczystościach żałob­
nych spotkali się oni z dzien­
nikarzami i zgodnie stwierdzi 
li, że nominacja Henry Cabot 
Lodge’a na przewodniczącego 
delegacji USA na rozmowy pa 
ryskie jest „dobrym wybo­
rem” Obaj marionetkowi przy 
wódcy rozpływali się w po­
chwałach pod adresem Lodge’a 
utrzymując, że „pan Lodge zna 
Wietnam lepiej, niż ktokol­
wiek inny”.

Agencja „Wyzwolenie” donosi, że 
związek narodowych, demokra- 

- tycznych i pokojowych sił Wiet­
namu Południowego zwrócił się do 
mieszkańców miast połudnlowo- 
wietnamskich z apelem aby po­
krzyżowali agresywne plany impe 
rialistów USA i ich sajgońskich 
marionetek. Apel stwierdza, że 
Stany Zjednoczone i ich mario­
netki w dalszym ciągu nasilają go 
rączkowo agresywną wojnę.

Według danych komisji do 
badania zbrodni wojennych 
imperialistów amerykańskich 
w Wietnamie, w grudniu 1968 
r. amerykańskie samoloty wy­
wiadowcze pilotowane lub bez 
pilota, 900 razy wtargnęły do 
przestrzeni powietrznej DRW, 
tj. 300 razy więcej niż w listo­
padzie.

Komisja kategorycznie pro­
testuje przeciwko działaniom 
wojennym lotnictwa amery­
kańskiego, które nadal naru­
sza suwerenność i bezpieczeń­
stwo DRW. (PAP)

Spotkanie w OK W OM

N/z: Zenon Kliszko wita Maxa Reimanna na Dworcu Gdańskim 
w Warszawie.

CAF — Matuszewski — telefoto

Zaniepoko’enie opinii publicznej

Czy Izrael posiada broń atomową?
Międzynarodowa opinia publiczna zaalarmowana została 

wiadomością, że soldateska izraelska dysponuje lub w naj­
bliższym czasie będzie dysponowała bombą atomową. Wia­
domość tę za reporterem telewizji amerykańskiej Jame­
sem Robinsonem z National Broadcasting Company poda­
ły wszystkie światowe agencje prasowe.

rządowego w Libanie
Prezydent Charles Helou po­

wierzył misję utworzenia no­
wego rządu Raszidowi Kara­
mi, byłemu sześciokrotnemu 
premierowi Libanu, przywód­
cy frontu demokratycznego 
Karami oświadczył, że misie 
przyjmuje i przystąpi do kom­
pletowania nowego gabinetu, 
który zagwarantuje zaspoko­
jenie aktualnych wymogów 
narodu.

PAP

1962 roku w sprawie Laosu, w 
dalszym ciągu uparcie prowa­
dzą politykę ingerencji i agre 
sji, politykę wojny neokolonial 
nej, która zmierza do zdławie­
nia ruchu patriotycznego na­
rodu laotańskiego i do przek­
ształcenia Laosu w kolumnę i 
bazę wojskową Stanów Zjedno 
czonych.

Memorandum zaznacza, że 
od listopada 1968 roku USA 
wzmogły intensywność bom­
bardowań wyzwolonych rejo­
nów Laosu. Według niepeł­
nych danych, w dniach od 3 do 
°2 listopada 1968 roku samolo 
ty amerykańskie równych ty- 
nów. wśród nich cieżkie bom­
bowce strntępiczne „B-52” do­
konały 1.790 lotów, zrzuciły po 
nad 29 tysięcy bomb burzą­
cych. 479 bomb zapalajacvch i 
ostrzelały 400 miejscowości w 
szeregu prowincii.

PAP

Izrael nie podpisał układu o 
nierozprzestrzenianiu broni 
nuklearnej zakazującego pro­
dukcji bomb atomowych kra­
jom, które dotychczas ich nie 
posiadały.

W audycji telewizyjnej na­
danej w środę wieczorem Ro­
binson powołując się na infor 
macje amerykańskiego wy­
wiadu zakomunikował, że a- 
genci izraelscy zakupili pota­
jemnie, pewne materiały i ele 
menty aparatury, które mogą 
być użyte tylko do produkcji 
bomby atomowej. Korespon­
dent NBC utrzymuje, że 
Izrael albo już posiada bom­
bę nuklearną, albo wkrótce 
ją wyprodukuje.

W audycji przypomniano, 
że Izrael 2 lata temu rozpo­
czął realizację programu wy­
produkowania w szybkim 
tempie broni nuklearnej. 
Przedstawiciel NBC zacyto­
wał opinię, eksperta amery­
kańskiej komisji energii ato­
mowej, według której skon­
struowanie takiej bomby w 
obecnych warunkach postępu 
technicznego jest możliwe w 
ciągu kilku lat bez dokonania 
próbnej eksplozji.

Amerykańska agencja pra­
sowa „Associated Press”, któ­
ra opatrzyła tę informację 
sygnałem „Urgent” (pilne — 
tak oznacza się wiadomości 
bardzo ważne) dodaje. że 
Izrael posiada już środki prze 
noszenia głowic atomowych,

przynajmniej na bliskie odle­
głości. Agencja pisze, że kie­
dy w roku 1963 w miejscowo 
ści Dimona zbudowano pierw 
szy reaktor izraelski, Tel 
Awiw ogłosił, że będzie on wy 
korzystany wyłącznie dla ce­
lów pokojowych. Później pro­
gram ten jednak zrewidowa­
no pod kątem nowych (tj. wo­
jennych) potrzeb Izraela.

PAP

Pozdrowienia 
dla walczącej 

młodzieży
W czwartek w siedzibie Ogól 

nopolskiego Komitetu Współ­
pracy Organizacji Młodzieżo­
wych w Warszawie odbyło się 
spotkanie kierownictw organi 
zacji młodzieżowych ze studen 
tami południowowietnamski- 
mi. Spotkanie zostało zorgani 
zowane z okazji 8 rocznicy pow 
stania związku studentów i 
związku uczniów walczących 
o Wyzwolenie Wietnamu Po­
łudniowego.

Obecny był p o. szefa stałe 
go przedstawicielstwa Narodo 
wego Frontu Wyzwolenia Wie 
tnamu Południowego w Pol­
sce — Le Hoanh.

W imieniu polskich organi­
zacji młodzieżowych najser­
deczniejsze życzenia dalszych 
sukcesów i zwycięstwa w słu 
sznej walce przeciwko impe­
rialistom amerykańskim — zło 
żył całej młodzieży wietnam­
skiej z-ca naczelnika ZHP Sta 
nisław Bohdanowicz. Przeka­
zał on także list OKWOM do 
KC Związku Studentów i KC

Z konferencji

Commonweallhn

Memorandum Tanzanii
Prezydent Tanzanii, J. Nye- 

rere, ogłosił w czwartek rano 
na konferencji Commonweal- 
thu memorandum, które do­
maga się od rządu Wilsona bar 
dziej stanowczej pozycji wo­
bec reżimu Smitha w Rodezji. 
Memorandum zawiera nastę­
pując** ounkty:

— potwierdzenie zasady, le nie 
bedzie niepodległości Rodezji 
przed objęciem władzy przez więk 
szość afrykańską;

— wycofanie propozycji, które 
Wilson złożył Smithowi na pokła 
dzie okr-tu ..Fearless”;

— zaostrzenie sankcji gospodar­
czych przeciwko reżimowi Smitha.

Prezydent Tanzanii uzyskał 
już w środę poparcie przedsta­
wicieli Zambii. Ghany. Jamaj­
ki. Gujany Brytyjskiej, Barba 
dosu i innych delegacji.

‘ PAP

Związku Uczniów walczą- 
wyzwolenie Wie- 

Południowego. W 
czvtamv m. in.: 

„Młode Polki i młodzi Polacv są 
całym sercem z bohatersko wal-

cych 
tnamu 
liście

o

czacą młodzieżą wietnamska. Pol­
skie organizacje młodzieżowe, 
młodzież naszego kraju jest głę­
boko przekonana, że walka za­
kończy się zwycięstwem. W peł- 
ni popieramy program propozy­
cji i inicjatywy wysunięte przez 
Narodowy Front Wyzwolenia 
Wietnamu Południowego zmierza 
jace do uregulowania problemu 
wietnamskiego zgodnie z najbar­
dziej żywotnymi interesami na­
rodu wietnamskiego”.

Następnie Le Hoanh omówił 
bohaterską walkę młodzieży 
połudhiowo-wietnamskiej z a- 
merykańskim agresorem; po­
dziękował partii, rządowi i na 
rodowi polskiemu za poparcie 
udzielane walczącemu Wietna 
mówi.

Obecni na spotkaniu studen 
ci południowo-wietnamscy 
kształcący się na polskich u- 
czelniach mówili o swoich wra 
żeniach, kontaktach i współ­
pracy z polskimi kolegami.

PAP



Proces B. Slrhana
Przy zachowaniu nadzwy- 

fczajnych środków bezpieczeń­
stwa w Pałacu Sprawiedliwo­
ści w Los Angeles odbyło się 
w środę o godz. 14-tej czasu 
lokalnego drugie z kolei posie­
dzenie sądu w sprawie zabój­
cy senatora R. Kennedy’ego, 
B. Sirhana. Proces nie wkro­
czył jeszcze w zasadniczą fa­
zę, a obrona za wszelką cenę 
stara się odroczyć rozprawę. 
W środę trzech obrońców Sir­
hana przedstawiło sędziemu 
głównemu Walkerowi wniosek 
zmierzający do odroczenia roz 
prawy o 30 dni. Wniosek ten 
został jednak przez Walkera 
odrzucony. Po odrzuceniu wnio 
sku główny obrońca Sirhana, 
Cooper zażądał od trybunału 
powołania nie jednego, lecz 
dwóch zespołów ławników, ca 
ła rozprawa trwała 50 minut. 
Jak pisze prasa amerykańska, 
adwokaci Sirhana zamierzają 
podjąć nowe wysiłki zmierza­
jące do przełożenia procesu.

PAP

Poprawa warunków bytowych w miastach
6,5 min zl na gosoodark^ komunalna

Spośród inwestycji nieprodukcyjnych, działami szczególnie 
uprzywilejowanymi będą w najbliższych latach budownic-
iwo mieszkaniowe i gospodarka komunalna dziedziny
wpływające w istotny sposób na poprawę warunków byto­
wych społeczeństwa.

Delegacja radziecka 
opuściła Paryż

W czwartek opuściła Paryż, 
udając się do Moskwy, dele­
gacja radziecka z wicepremie­
rem Kirillinem na czele. Dele­
gacja uczestniczyła w pracach 
III sesji stałej radziecko-fran 
cuskiej komisji mieszanej d/s 
współpracy naukowo-technicz 
nej i gospodarczej. (PAP)

7a-144 zdaja aązamin

Radziecki ponaddźwiękowy samolot pasażerski TU-144, który 
osiąga szybkość 2500 km/godz. podczas próby technicznej. Pu­

łap odrzutowca wynosi 16-20 tys. metrów.
CAF — PI — telefoto

Znalazło to już swój wyraz 
w znacznym zwiększeniu w br. 
środków przeznaczonych na 
najpilniejsze potrzeby gospo­
darki komunalnej. Nakłady na 
inwestycje komunalne (w pla­
nie centralnym i terenowym) 
wyniosą w br. blisko 4 mld. 
zł, tj. o ponad 10 proc, więcej 
niż w roku poorzednim. Sza­
cuje się, że istnieją realne moż 
liwości powiększenia tych sum 
o dalsze 2,5 mld. zł w planach 
terenowych. Będzie to można 
uzyskać z różnych źródeł m. 
in. ze środków innych resor­
tów, które w coraz większym 
stopniu partycypują w inwe­
stycjach komunalnych, towa­
rzyszących budowie obiektów 
przemysłowych oraz z fundu­
szu rozwoju miast, poprzez czy 
ny społeczne itp.

Skutki zwiększonych nakła­
dów powinny być w sposób

zależy w dużej mierze od moż­
liwości wykonawczych przed­
siębiorstw budownictwa ko­
munalnego. Dlatego też na ich 
rozwój zwrócona będzie szcze­
gólna uwaga. Obok rozbudowy 
zaplecza techniczno-produkcyj 
nego, wprowadzone zostana 
zmiany w organizacji przedsię 
biorstw. Zmierzają one do 
koncentracji potencjału w jed­
nostkach większych i silniej­
szych, oraz lepszego przystoso­
wania ich do charakteru i roz
miaru zadań.

Tegoroczne plany resortu 
spodarki komunalnej były 
bm. przedmiotem krajowej 
rady dyrektorów zrzeszeń

9 
na

zjednoczeń gospodarki komu­
nalnej i mieszkaniowej. Obra­
dom przewodniczył minister 
tego resortu — Andrzej Giersz. 

PAP

Spotkanie
Riad Tito

wyraźny odczuwalne przez

Po podz’emnei eksplozji nuklearnej

Radioaktywny pył nad Kanady
Dziennik „Washington Post”, pisze w czwartek że radio­

aktywność, jaka powstała w wyniku amerykańskiej eksplo­
zji podziemnej przeprowadzonej w ub. miesiącu przeniknęła 
na obszary wschodniej Kanady, co oznaczałoby, że Stany 
Zjednoczone pogwałciły układ z 1962 o zakazie doświadczeń.
Układ ten zabrania dokony­

wania doświadczeń nuklear­
nych w atmosferze, w morzu i 
w przestrzeni kosmicznej, jak 
również doświadczeń podziem 
nych, jeśli mogą one wywołać 
opady radioaktywne, które 
mogłyby dotknąć obszary poza 
granicami kraju przeprowa­
dzającego eksperyment.

„Washington Post” pisze, że 
bpady radioaktywne zanotowa 
ne w Kanadzie wywołane by­
ły najprawdopodobniej eksplo 
zją przeprowadzoną 8 grudnia 
ną poligonie doświadczalnym 
w Newadzie.

Amerykańska Komisja Ener 
gii Atomowej nie ustosunko­
wała się do informacji „Wa­
shington Post”. Dziennik twier 
dzi, że 13 grudnia, w pięć dni po 
eksperymencie w USA, poziom 
radioaktywności mierzony w 
czterech kanadyjskich stacjach, 
wzrósł dwudziestokrotnie w

stosunku do poziomu normal­
nego. Utrzymywał się wysoki 
poziom radioaktywności w 
tych stacjach w ciągu dwóch 
dni i wrócił do normalnego 
stanu 15 grudnia. (PAP)

Odznaczenia weteranów

z

Powstania 
Wielkopolskiego 
okazji 50 rocznicy Powstania

mieszkańców wielu miast i o- 
siedli. Za jedno z nierwszopla 
nowych zadań uznano przygo­
towanie terenów pod przyszłe 
osiedla mieszkaniowe. Warun 
kuje to bowiem w aktualnej 
sytuacji dalszy rozwój budow­
nictwa mieszkaniowego.

Znaczne sumy przeznaczy 
się na poprawy komunikacji 
miejskiej — budowę zajezdni, 
poprawę układów komunika­
cyjnych, stanu ulic i jezdni o- 
raz rozbudowę zaplecza tech 
nicznego przedsiębiorstw ko­
munikacyjnych.

Powiększony zostanie w po­
równaniu z latami poprzedni­
mi zakres robót przy budowie 
sieci wodociągowej, kanaliza­
cyjnej, ciepłowniczej oraz o- 
czyszczalni ścieków.

Niemałe środki wydatkowane 
zostana również na utrzymanie 
w pełnej sprawności urządzeń ko­
munalnych. Na ich remontv wy­
da sie w roku bieżacvm prawie 
3,5 mld. zł. tj. o 12 proc, więcej 
niż w roku ubiegłym. Przyniesie 
to w efekcie — jak zapowiada re­
sort gospodarki komunalnej — 
wzrost i poprawę usług w takich 
dziedzinach jak komunikacja, 
pralnictwo. zaopatrzenie ludności 
w wodę i gaz, oczyszczanie miast 
i osiedli.

Mimo zwiększenia rozmiarów 
nowego budownictwa — w roku 
bieżącym nowe mieszkania otrzy 
ma w miastach 157 tys. rodzin — 
dla wielu osób poprawa warunków 
mieszkaniowych wiaże się z re­
montami kapitalnymi domów. Na 
ten cel resort gospodarki komu­
nalnej wyda w br. prawie 4 mld. 
złotych, przy czym większą niż

Minister spraw zagrani­
cznych ZRA, Mahmud Riad 
który spędził tydzień na wy­
spie Brioni, powrócił w śro­
dę wieczorem do Belgradu. 
Na wyspie Brioni ministra 
przyjął prezydent Tito. W 
czwartek oczekuje się wzno­
wienia rozmów Riad — Pavi- 
cevic w sekretariacie spraw 
zagranicznych Jugosławii. Szef 
egipskiego MSZ kończy swo­
ją wizytę w tym dniu i po po­
łudniu odlatuje do kraju.

Wyróżnienie 
polskiego uczonego
W Algierze odbyło się uro­

czyste wręczenie doktoratu 
Honoris Causa uniwersytetu 
algierskiego wybitnemu pol­
skiemu znawcy prawa między 
narodowego prof, Manfredo­
wi Lachsowi. W wielkiej auli 
uniwersytetu algierskiego u- 
roczystej dekoracji dokonał 
rektor Ben Salem w otocze­
niu senatu akademickiego. W 
uroczystości wziął udział al­
gierski minister sprawiedliwo 
ści Bedżawi oraz wyżsi urzęd 
nicy ministerstwa. (PAP)

Na wielkopolskich

drogach

Wzrost wypadków 
o 11,1 procent

Komenda Wojewódzka MO t
tePoznaniu poinformowała nas.

w 1968 roku w Wlelkopolsce (łącz
nie z Poznaniem) zanotowano 
3117 wypadków drogowych, w któ 
ryeh 275 osób poniosło śmierć, a 
2820 zostało rannych. Tak więc w 
porównaniu do roku 1967 nastą­
pił wzrost katastrof o 11.1 pro­
cent. Liczba zabitych wzrosła o 
9,1 procent, a rannych o 12.7. Po­
gorszenie się stanu bezpieczeń­
stwa na szosach i ulicach częścio 
wo tłumaczyć można rozwojem 
motoryzacji. Mamy obecnie w 
Wlelkopolsce ponad 300 tys. poją 
zdów mechanicznych tzn. o oko­
ło 13 procent więcej niż w roku 
1967.

W ub. roku najwięcej — bo 500 
Wypadków — zostało spowodowa 
nych przez przechodniów. Inne 
najważniejsze przyczyny kata­
strof to nieprzestrzeganie pierw­
szeństwa przejazdu (z tego powo 
du nastąpiło 368 wypadków), nie­
trzeźwość użytkowników dróg 
(324 wynadkl). nadmierna szyb­
kość (281). nieprawidłowe wyprze 
dzanie (180) i brak opieki nad nie 
letnimi. 7 tego ostatniego powo­
du doszło do 112 wypadków. w 
których zginęło 19 dzieci (8 w 
1967 roku) a 88 doznało obraż°ń.

(ak)
linniiniiHiiiiin

Dzisiejszy serwis informacyjny 
eoracowal Maciej Stabrowskl.
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Wstrząsające relacje szwedzkiego dziennikarza

Amerykańskie bomby 
na szkoły i szpitale
Socjaldemokratyczny dziennik szwedzki „Aftonbladet* za-' 

mieszczą serię wstrząsających reportaży z Demokratycznej 
Republiki Wietnamu, pióra swego specjalnego wysłannika —
E. Erikssona.
Reporter przejechał na po­

czątku grudnia ub. r. trasę oko 
ło 1,5 tys. km, głównie w pro­
wincji Thanh Hoa, zwiedził 
szereg miast i wsi wietnam­
skich, rozmawiał z przedsta­
wicielami władz DRW. Uzy­
skał też wywiad od premiera 
DRW — Pham Van Donga. Re 
lacje Erikssona są jeszcze jed­
nym, poważnym oskarżeniem 
Amerykanów, dowodem ludo 
bójstwa zaplanowanego z zim­
ną krwią i pedantycznie reali­
zowanego przez agresora. 
Szczególnie mocno podkreśla 
Eriksson, że wbrew oficjal­
nym kłamstwom, Amerykanie 
prowadzili do momentu przer­
wania bombardowań świado­
mą, na szeroką skalę zakrojo­
ną akcję wyniszczenia ludno­
ści cywilnej i dewastacji ma­
jątku narodowego DRW. 
„Pytanie Wietnamczyków — 
czy Amerykanie bombardo­
wali tylko militarne cele, za- 
zakrawałoby dziś na kpiny. 
Nigdy nie zadawałem takie-
go 
łem 
nia 
ko

pytania. Wszędzie mia- 
dowody, że bombardowa- 
były skierowane przeciw- 
całej ludności. Miasta i

wsie zostały zrównane z zie­
mią, szkoły, szpitale i kościoły 
leżą w ruinach”.

Autor ooisuje, jak wyruszył 
do niegdyś 20-tysięcznego mia 
sta Phu Ly leżącego na połud­
nie od Hanoi. Kiedy z mapy 
wywnioskował, że jest już w 
pobliżu, zapytał przewodnika o 
cel podróży. — Jesteśmy w cen 
trum miasta — usłyszał odpo­
wiedź. Wokół były tylko zie­
lone pagórki i ledwo widoczne 
spod trawy resztki ruin. ,.Phu 
Ly nie jest bynajmniej wyjąt 
kiem. Innym razem przejeż­
dżałem przez okolice w towa­
rzystwie Wietnamczyka, który 
się tam urodził. Oświadczył, 
że kiedyś orientował się we­
dług wiosek. Dziś jest to nie­
możliwe. ponieważ z kilkuna­
stu wsi nie pozostał ani jeden 
dom”,

W 50-tysięcznej stolicy pro­
wincji Thanh Hoa na 1620 bu­
dynków 1,2 tys. zostało do- 

• szczętnie zburzonych. W są-

siedniej miejscowości wypo* 
czynkowej Sam Son Ameryka 
nie zrównali z ziemią 25 wiel 
kich domów wczasowych. Były, 
one obiektem 150 ataków z uć 
życiem bomb kulkowych. W o- 
sadzie górniczej Ha Tu agresd 
rzy zdewastowali kopalnię i 
rozbili wszystkie budynki 
mieszkalne. W całej prowincji 
zginęło od bomb 850 dzieci 
szkolnych, a 145 szkół uległej 
zniszczeniu. Lotnictwo amery-4 
kańskie planowo „zlikwidował 
ło” wszystkie szpitale okręgo­
we w 26 prowincjach kraju.

„Najciężej zostały dotknięta 
trzy prowincje na północ od 
17 równoleżnika. Ataki z po­
wietrza nasilały się tam bez­
pośrednio po oświadczeniu 
Johnsona z 31 marca ub. r. „a 
ograniczonym bombardować 
niu”. W październiku ub. r. 
wspomniane trzy prowincjo 
północne bombardowano 7,2 
tys. razy”.

Eriksson z podziwem pisze O 
postawie Wietnamczyków, ich 
wierze w zwycięstwo i jedno­
myślności całego narodu w wal 
ce z wrogiem. Ze zdumieniem 
stwierdza również, że mimo 
potwornych zniszczeń, poziom 
życia w DRW jest względnie 
wysoki. „Nigdzie nie dostrze­
głem nędzy. Jedynego zabie­
dzonego Wietnamczyka widzia 
łem już w drodze do domu. By 
ło to dziecko z Wietnamu Po-
łudniowego, zaadoptowane
przez pewnego Skandynawa’ 

PAP

Przemówienie A. Dubczeka

Wielkopclskiego odbyła się wczo­
raj w Poznaniu na Grunwaldzie 
uroczysta akademia. Uczestniczyli 
w niej m. in. członek egzekutywy 
KW PZPR, przewodniczący WKKP 
— F. Nowak, I sekretarz KD 
PZPR — M. Jakubowicz, przewód 
niczący Prezydium DRN — W. Gło 
wińsk! oraz członkowie ZBoWiD-u 
z prezesem Zarządu Okręgu — 
H. Mazurem na czele. Na akade­
mię przybyli także wicekonsul 
ZSRR w Poznaniu — W. Fiłatow 
oraz przedstawiciele Komitetów

dotychczas uwagę zamierza 
zwrócić na stan techniczny 
dynków prywatnych. Na ich 
monty przeznacza się prawie 
liard złotych.

Podobnie jak w roku ub. 
i w bieżącym w szerszym 
kresie prowadzone będą

się 
bu-

mi-

tak 
za- 
re-

FJN 1 wojska. 
Okolicznościowe

związane
przemówienie

z rocznicą Powstania
Wielkopolskiego wygłosił M. Jaku 
bowicz.

Podczas akademii liczna grupa 
weteranów Powstania Wielkopol­
skiego otrzymała Krzyże Kawaler 
śkie Orderu Odrodzenia Polski, a 
wśród nich’ J. Andrzejewski, F. 
Działoszyk, J. Hęćka, A. Hoppen- 
heit, T. Kantorski, J. Kąkolewski, 
B. Marianowski, K. Trytt, K. Wal 
kowiak i T. Wolniewicz.

Kilkunastu weteranów otrzyma­
ło także Honorowe Odznaki za za­
sługi w Rozwoju Województwa 
Poznańskiego i Honorowe Odzna­
ki Poznania. Natomiast wszystkim 
weteranom uczestniczącym w aka 
demii, a wśród nich Jednemu z 
najstarszych powstańców 87-letnie 
mu B. Koniecznemu, wręczono dy 
plomy uznania nadane przez Ko­
mitety: Wojewódzki i Poznański 
FJN.

W części artystycznej wystąpił 
zespół muzyczno-wokalny oraz 
chór z Technikum Handlowego, 
kierowany przez R. Łuczaka, (a)

Komunikat PCK
Międzynarodowy Komitet Czer­

wonego Krzyża zawiadomił Polski 
Czerwony Krzyż. Iż roszczenia o- 
fiar zbrodniczych eksperymen­
tów pseydo-lekarsklch dokonywa- 
wanych na więźniach hitlerow­
skich obozów koncentracyjnych 
mogą być zgłaszane w nieprzekra­
czalnym terminie do dnia 31 mar­
ca 1969 r.

W związku z tym. Zarząd Głów 
ny Polskiego Czerwonego Krzyża 
zawiadamia że ci spośród byłych 
więźniów na którvch dokonywa­
no takich ekspervmentów. a jesz­
cze dotychczas faktu teso nie zgło 
sili mogą te uczynić Jedynie w 
terminie do 20 marca 1969 r. do 
biura Informacji I poszukiwań 
PCK Warszawa ul. Mokotowska 
14 przedkładając odpowiednie in-

I formacje w tej sprawie, (PAP)

monty o charakterze moder­
nizacyjnym. polegające na po 
dziale mieszkań wielorodzin­
nych, na samodzielne lokale, 
na wprowadzeniu do nich no­
wych urządzeń technicznych,
podnoszących standard 
sażenia.

Pomyślna realizacja 
szonych tegorocznych

wypo-

zwiek- 
zadań

Dokończenie ze str. 1 
niała inna możliwa droga, szko 
dzi krajowi, prowadzi do im­
pasu i hamuje realizację po­
lityki postyczniowej.

Mówiąc o ostatnich decy­
zjach personalnych w dziedzi­
nie obsady stanowisk przewód 
niczącego Zgromadzenia Fede­
ralnego. A. Dubczek oświad­
czył, że Peter Colotka, kandy­
dat na przewodniczącego Zgro 
madzenia Federalnego, jest 
związany z polityką stycznio-
wą rozwojem postycznio-
wym. udowodnił to, piastując 
funkcje wicepremiera.

W związku z oświadczeniem pre 
zydium KC KPCz z 3 stycznia,

Zakład pracy ważnym ogniwem 
w procesie wychowania obywateli

Omówienie działalności ideowo-wychowawczej w zakładach pracy 
w świetle uchwał V Zjazdu PZPR, programu działania na rok bie­
żący i spraw organizacyjnych związanych z kampanią sprawozdaw­
czo-wyborczą do zakładowych organizacji związkowych i rad robot 
niczych — było głównym tematem wczorajszego plenum Zarządu 
Okręgu Związku Zawodowego Pracowników Gospodarki Komunal­
nej i Przemysłu Terenowego.

Uczestniczyli w nim m. in. prze 
wodniczący WKZZ J. Mroczek, za 
stepca kierownika Wydziału Orga 
nizaeyjnego KW PZPR J. Świtaj 
oraz zastępca przewodniczącego 
Zarządu Głównego Związku Cz. 
Zalewski.

W gospodarce narodowej poza 
rolnictwem pracuje około 10 min. 
osób, toteż zakłady oracy są waż­
nymi ośrodkami wychowania spo­
łecznego i politycznego. Każdy za­
trudniony pozostaje bowiem co­
dziennie przez dłuższy czas pod 
wpływem środowiska pracy reje­
struje obserwowane fakty, ocenia 
Je i wyciąga na ich podstawie 
wnioski. Zakład pracy kształtuje 
wlec osobowość pracowników, ich 
stosunek do życia, najważniej­
szych spraw społecznych, polityez 
nych i ideologicznych. Lepszemu 
wykorzvstsniu tego oddziaływania 
i kształtowaniu postawy pracow­
ników służyć bedzie opracowany 
przez Związek program działania

Podczas obrad zabrał m. in. ałos 
przewodniczący WKZZ J. Mro­
czek. którv omówił w swym wy­
stąpieniu najważniejsze problemy 
jakie należy uwzględnić w pracy 
związkowej, (b)

Pierwsza lawina 
w Karkonoszach

Jak poinformował wrocławski 
oddział PAP — kierownik wyso­
kogórskiego schroniska PTTK 
,,Samotnia” nad Małym Stawem 
w Karkonoszach w rejonie Kar­
pacza — wielkim żlebie Małego 
Stawu zeszła w czwartek pierw­
sza tej zimy lawina deskowa, dłu 
gości ponad 300 metrów i szeroko 
ści ok. 200 m w swym górnym za 
rysie. Szczególnie niebezpieczne 
leśll chodzi o groźbę j lawin są re­
jony w dolinie Łómniczki u stóp 
śnieżki

W całym górskim paśmie Kar­
konoszy są obecnie bardzo zle wa 
runkj narciarskie. 25 cm zaled­
wie pokrywa przewianego, zlodo­
waciałego śniegu nic gwarantuje
bezpiecznej jazdy. Możliwe
runkj 
oślich

narciarskie są tylko
łączkach w Karpaczu

wa- 
na

Szklarskiej Porębie, w rejonie 
schroniska „Strzechk” i na hall 
sztenlckiej. (PAP)

prezydium Czeskiego Związku Za 
wodowego Pracowników Przemy­
słu Metalurgicznego, jednoczącego 
prawie milion członków, omawia 
obecnie aktualną sytuację polityez 
ną w kraju. Na rozpoczętym 8 
bm. 2-dniowym posiedzeniu Ko­
mitetu Centralnego tego związku 
obecni byli: premier CSRS O. 
Czernik, przewodniczący Zgroma­
dzenia Narodowego J. Smrkovsky, 
przewodniczący KC Frontu Naro­
dowego E. Erban i przewodniczą­
cy Biura KC KPCz do spraw kie­
rowania pracą partyjną na zie 
miach czeskich L. Sztrougal. Zgod 
nie z informacjami prasowymi, 
wszyscy oni zabierali głos w dys­
kusji.

Jak już informowaliśmy, po 
wołany został rząd Czeskiej 
Republiki Socjalistycznej. W 
oświadczeniu dla prasy pre­
mier rządu Stanisław Razi oś­
wiadczył, że znaczenie utwo­
rzenia czeskiego rządu narodo 
wego należy rozpatrywać we 
wzajemnym powiązaniu z fe­
deracyjną strukturą państwa, 
która zasadniczo odrzuca cen 
tralizm okresu przedstycznio- 
,wego. S. Razi stwierdził, że 
istnieje ścisły podział pracy 
między rządem federalnym a 
rządami narodowymi. Rząd fe 
deralny koncentruje w swych 
rękach przede wszystkim wła 
dzę ustawodawczą, a rządy na 
rodowe — władzę wykonaw­
czą. W najbliższym czasie cze­
ski rząd narodowy zamierza 
wziąć aktywny udział w opra­
cowaniu koncepcji programu 
federalnego, mającego na celu 
przywrócenie równowagi gos­
podarczej oraz w opracowaniu 
ust^ o przedsiębiorstwach.

Pierwszy sekretarz KC 
KPCz, Aleksander Dubczek, 
przyjął w czwartek przebywa­
jącą w Czechosłowacji na za­
proszenie KC KPCz delega­
cję KPZR na czele z sekreta­
rzem KC KPZrt, K. F. Katu- 
szewem.

A. Dubczek stwierdził, że po­
byt delegacji przyczynił się do 
umocnienia przyjacielskich 
kontaktów między KPCz a 
KPZR do umocnienia przyjaź­
ni między narodami Czecho­
słowacji i Związku Radziec­
kiego. (PAP)

Wstępne wyniki 
wyborów w ZRA

W czwartek po północy ogło 
szone zostały wstępne wyniki 
wyborów do Zgromadzenia 
Narodowego ZRA. W głoso­
waniu wzięło udział 6.720.000 
wyborców.

Wśród zwycięzców znajdują 
się trzej członkowie Naczelne­
go Komitetu Wykonawczego 
Arabskiego Związku Socjali­
stycznego: Labid Szukair, 
Diaa Eddin Daoud oraz Ka- 
mal Ramzi Stino. Wśród zwy­
cięzców znajduje się także 9 
ministrów oraz 5 sekretarzy 
terenowych organizacji AZS.

Pierwszą kobietą, która we­
dług dotychczasowych wyni­
ków wyborów wejdzie w skład 
Zgromadzenia Narodowego 
jest p. Nawal Amer z okręgu 
wyborczego Sayeda Zeinab.

W stolicy do Zgromadzenia 
Narodowego wejdzie 16 dotych 
czasowych' deputowanych.

PAP

Nowa prowokacja 
izraelska

Rzecznik wojskowy armii 
jordańskiej podał do wiado­
mości, że w środę o godz. 21.55 
czasu lokalnego, izraelski pa­
trol wojskowy próbował 
przedrzeć się na prawy brzeg 
Jordanu w rejonie Al 
Mansziech w północnej czę­
ści doliny jordańskiej. Woj­
ska jordańskie wyparły pa­
trol. Wywiązała się strzelani­
na. Oddziały izraelskie ostrze 
liwały pozycje jordańskie z 
broni maszynowej, moździerzy 
i artylerii. Wymiana strzałów 
trwała do godziny 22.15 czasu 
lokalnego. Rzecznik zakomu­
nikował, że po stronie jordań 
skiej nie było strat w lu­
dziach. (PAP)

Wykonanie wyroku 
na A. H. Kaczmarzyku

Rada Państwa PRL nie skorzy­
stała z prawa łaski w stosunku 
do Adama-Henryka Kaczmarzyka 
skazanego na karę śmierci, utra­
tę praw publicznych i obywatel­
skich praw honorowych na zaw­
sze oraz przepadek całego mienia 
— wyrokiem sądu Warszawskiego 
Okręgu Wojskowego, zatwierdzo­
nym przez Izbę Wojskową Sądu 
Najwyższego.

Jak informowaliśmy Adam-Hen- 
ryk Kaczmarzyk, b. pracownik 
cywilny instytucji wojskowej, nie 
beznieczny. płatny agent wywiadu 
brytyjskiego, współoracując z tym 
wywiadem przekazał mu szereg 
ważnych informacji, stanowiących 
tajemnice z zakresu obronności 
państwa polskiego.

Wyrok został wykonany. (PAP)



NAGRODA ZA WODĘ 

iuche oodnie8>’^Ri© światu

Foxterriery gładkoWłose, 
rodowodowe szczeniaki — 
sprzedam. Łatak, Byd­
goszcz, Dworcowa 26, tel. 
269-42. K10245

Kuwejt, Chile, Ekwador, I- 
ran, Wyspy Bahama, Se 
negal, Egipt... Kraje od­

dalone od siebie o tysiące kilo 
metrów — a jednak czymś po­
łączone: dotkliwym brakiem 
wody. Problemem w tych rejo 
nach starym jak świat, jak... 
sama woda. Każdy z tych kra 
jów ma jednakże wbród wody 
morskiej. Jak ją odsolić? Gło­
wił się nad tym Arystoteles, 
biedzili się wodzowie Legio­
nów Juliusza Cezara, wędru­
jąc wzdłuż śródziemnomor­
skich brzegów. We wszystkich 
tych krajach pracują już „fa­
bryki wody” czerpiące z nie­
przebranych zasobów mórz.

Pierwszy laureat
U schyłku ubiegłego roku, 

Komitet UNESCO ustanowił i 
przyznał po raz pierwszy na­
grodę za wyjątkowy wkład na 
uki do postępu technicznego. 
Pierwszym laureatem nagrody 
został S. Silwer —kierownik 
katedry mechaniki inżyniervj- 
nej na Uniwersytecie w Glas­
gow. właśnie za opracowanie 
metody odsalania wody mor­
skiej-

Profesor Silwer swoją meto 
de opatentował przed z górą 
dziesięciu laty. Po raz pierw- 
szv została ona zastosowana w 
„fabryce wody”, zbudowanej 
w Kuwejcie w roku 1960. Sla 
darni tego suchego królestwa 
nafty poszła inne kraje, w 
różnych częściach świata.

czystej wody, gdyby na kry­
ształach lodu nie osadziło się 
zbyt dużo soli. W każdym ra­
zie metoda ta jest o tyle inte­
resująca, że zamrożenie wody 
morskiej jest o wiele pro­
stsze i tańsze od jej zagotowa 
nia.

Jedną z najnowszych metod 
odsalania wody morskiej jest 
elektrodializa, opierająca się 
na fakcie, że przy rozpuszcza­
niu się soli w wodzie „rozpa­
da” się ona na części o przeciw 
nych ładunkach elektrycznych. 
Znany jest wreszcie sposób, po 
legający na zastosowaniu fil­
trów z odpowiednich two­
rzyw sztucznych, przepuszcza­
jących wodę — a zatrzymują­
cych sól- Jednakże nie udało 
się dotychczas wyprodukować 
filtrów dostatecznie trwałych, 
a sam proces jest mało wydaj­
ny.

Nagrodzona metoda prof. Sil 
wera polega na odsalaniu wo 
dy morskiej przez destylację 
wielostopniowa. Najogólniej 
mówiąc, sprowadza się ta me­
toda do zastosowania długich 
rur pionowych, umieszczo­
nych w parownikach. Woda 
wpadająca do tych rur jest o- 
grzewana — i część z niej za­
mienia się w parę wodną. Ta 
para wraz z solanką wypływa 
jąc dołem rur zostaje znów 
przenompowana — z tym, 
że część pary zamienia się w 
słodką wodę.

Uzyskaną w ten sposób o- 
szczędność energii można je­
szcze pomnożyć przez odpowie 
dnie sprężenie wody, zgodnie 
ze znanym zjawiskiem fizycz­
nym, iż sprężenie podnosi tern 
peraturę.

Będzie taniej
Nad problemem braku wody 

na świecie pracują także ucze­
ni radzieccy. Nad Morzem Ka 
spijskim w Szcwczenko budu 
je się obecnie reaktor o mocy 
300 megawatów, którego poło­
wa mocy zużywana będzie do 
odsalania wody morskiej. Ta 
„fabryka wody”, budowana 
zgodnie z radzieckimi koncep 
cjami wielokierunkowych o- 
środków atomowych (np. ener 
gia elektryczna plus odsalanie 
wody), wzbudza na całym świe 
cie ogromne zainteresowanie, 
bowiem uniezależnia lokaliza­
cję odsalających kombinatów 
od miejscowych zasobów pali­
wowych. Transport paliw ją­
drowych nie jest już dziś ani 
kłopotliwy, ani kosztowny.

Na tej zapewne przesłance 
opierają się hipotezy wielu u- 
czonych, że wkrótce koszt pro 
dukcu słodkiej wody zmniej­
szy się o połowę. Niektórzy 
swom twierdzenie dokumentu 
ją faktem, że podobny spadek 
cen wytwarzanej energii ele­
ktrycznej obserwujemy w siło 
wniach jądrowych.

TOMASZ MIECIK

Metod jest wiele...
Nauka zna kilka snosobów 

odsalania wody morskiei. Naj­
starszą metodą otrzvmvwania 
słodkiej wody z morza jest de­
stylacja. Opiera się ona na pro 
stej zasadzie podgrzania 
wody morskiej, która — po 
skropleniu — zmienia się w 
słodką i czystą wodę. Wadą je 
dnakże tej metody, przynaj­
mniej tak skrótowo przedsta­
wionej, jest ogromne zużycie 
paliwa niezbędnego do podgrza 
nia wody.
--Przeto w rejonach ubogich 
w paliwo i energię stosuje się 
też metodę, opartą na działa­
niu promieni słonecznych — 
poprzez szklane. giganty­
czne kopuły pokrywają­
ce baseny wypełnione wo­
dą morską. Para wydzielana 
pod wpływem słonecznego cie 
pła skrapla się w zetknięciu 
ze szkłem i spływa do specjal­
nych kanałów.

Jeszcze inna metoda polega 
na zamrażaniu morskiej wody, 
bowiem — jak wiadomo — 
kryształ lodu jest czysta wodą. 
Dalsza droga byłaby stosunko 
wo prosta i wiodłaby poprzez 
stopnienie lodu do otrzymania

Co nas czeka w nowych mieszkaniach
Dokończenie ze itr. 3

godzącym w jakość i fukcjonalność naszych mieszkań. Śle­
pe kuchnie i łazienki, przedpokoje w których z trudem mie­
ści się wieszak i szafka na obuwie, brak szaf w ścianach, ka­
loryfery podwieszone pod sufitem, niemożliwość lokowania 
lodówek czy pralek — oto kilka tylko tych powszechniej - 
szvch przykładów. Jeśli do tego dodać często niesumienne 
wykonawstwo, powodujące konieczność przeprowadzania 
zasadniczych i licznych remontów i napraw, sprawa jakości 
naszego budownictwa nabiera zasadniczego charakteru.

Osiągnięty obecnie stan uprzemysłowienia budownictwa 
pozwala żywić nadzieję na zasadniczą poprawę i w tej dzie­
dzinie. Opracowany został nareszcie ogólnokrajowy system 
budownictwa mieszkaniowego kryjący się pod kryptoni­
mem: W-70. Zalety techniczne tego systemu poddane zo­
staną egzaminowi na budowach w Gdańsku, Łodzi, Warsza­
wie i Radomiu. W każdym z tych miast zbudowane zostaną 
trzy budynki-prototypy. Budowane będą one z „klocków” 
pochodzących z fabryk domów.

Na co może liczyć przyszły lokator takich nowych domów? 
Zacznijmy od kuchni. Będą znacznie większe i z bezpośred­
nim oświetleniem. Łazienki zaprojektowano w ten sposób, że 
pomieści się w nich wanna o długości 140 lub 172 cm, umy­
walka. kosz na bieliznę, pralka itp. W pokojach znajdzie 
się wiecej szaf w ścianach. W sumie całe mieszkanie będzie 
znacznie korzystniej zaprojektowane, lepiej oświetlone i 
bardziej funkcjonalne.

Ogromną zaletą nowego systemu jest to, że umożliwia on 
użytkownikom wprowadzenie się do mieszkania tuż po za­
kończeniu montażu budynku, ponieważ wszystkie składane 
na budowie elementy będą już w pełni wykończone.

JERZY SOKOŁOWSKI

Przyjmę pracę chałupni­
czą w metalu lub lakie­
rowanie pistoletem. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 38881g.
Przyjmę dozorstwo — wa 
runek mieszkanie. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 38910g.
Przyjmę opiekę nad star­
szą osobą. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
38960g.
Wnoszę węgiel z piwnic 
na piętra do mieszkań, 
Adres wskaże „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 
38973 g.
Akompaniuję. Oferty — 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 39230g.
Administracja poszukuje 
dozorcy domu z zamianą 
mieszkania. Adres wska­
że „Prasa” Grunwaldzka 
19 dla 39O74g.
Uczeń ślusarski potrzeb­
ny. Poznań, Dobra 36.

3910?.g
Rencistka uczciwa, przyj 
mie siedząca pracę. Chęt 
nie dorywczo. Oferty — 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 3912Sg.
Przyjmę dozorstwo s mie 
szkaniem. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
39283g._____________________ 
Organista na parafię wiej 
ską, potrzebny. Oferty — 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 39634g.______________ 
Potrzebna krawcowa do 
szycia płaszczy z lamina­
tu — konfekcja. Oferty 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 39638g._______________ 
2 uczniów w zawodzie 
elektroinstalacyjnym 
przyjmę. Adres -wskaże 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 39639g.________________  
Administrację domów 
przyjmę. Oferty „Prasa” 
— Grunwaldzka 19 dla 
39550g.
Pomoc domowa potrzeb­
na. Świerczewskiego 69 
m. 27.39374g
Przyjmę prace technicz­
no - dentystyczne. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 39525g.

Uczę matematyki. Strze­
lecka 30 m. 10, tel. 673-148.

3929ńg
Udzielę lekcji angielskie­
go za rosyjski. Adres 
wskaże „Prasa”. Grun­
waldzka 19 dla 39278g.
Udzielam gry fortepiano­
wej — korepetycji. Koś­
ciuszki 76 m. 6. 39621g

Kupnu:

Traktor ogrodowy, kupię. 
Oferty „Prasa” Grunwal 
dzka 19 dla 39081g.
Kupię używane maszyny 
pralnicze, wirówkę, sepe- 
rator „Hoffman”. Oferty 
Biuro Ogłoszeii Gdynia 
pod S-5046. K7
Kupię żelazną nrasę do 
fornirowania mebli. Po­
znań, ul. Czempińska 3.

39599g
Kupię tokarnię lub rewol 
werówkę. Adres wskaże 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 39560g.
Kupię Komara, koła Osy 
i silniki L KW i 3 K W 
(niedrogie). Oferty „Pra­
sa” Grunwaldzka 19 dla 
39570g._____________
Rower Maraton, dobry — 
kupię. Tel. 506-62. 39067g

Sprzedam piec stałopalny.
Wiadomość: ul. Armii 
Czerwonej 27, Slusarnia.

33664g
Wtryskarkę stołową moc 
ną sprzedam. Tel. 411-040.

39555g
Przyczepę traktorową — 
platformę na 20 i 16 — 
sprzedam. Józef Roszyk, 
Poznań — Pokrzywno, ul. 
Projektowana 9. 39556g
Wóz gospodarczy na dwu 
dziestkach, szesnastkach 
oraz piece na trociny — 
sprzedam. Poznań — Gór 
czyn, Andrzejewskiego 19. 
__________________ 3 3563 g 

Maszynę męską Singer — 
sprzedam. Poznań, Gar- 
bary 44. Zakład napra­
wy maszyn do szycia.

_________ 39577g
Magnetofon sprzedam — 
3.000. Dzierżyńskiego 2c-9 
m. 8. 39235g
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Kupię samochód ciężaro­
wy od 4 ton. Oferty „Pra 
sa” grunwaldzka 19 dla 
39371g.
Sprzedam Wartburga, rok 
1965, w idealnym stanie. 
Wolsztyńska 8a. 38891g
Sprzedam samochód cię­
żarowy wraz z lebiodką 
GMC. Poznań, Dzierżyń­
skiego 122 m. 21. 38975g
Okazyjnie kupię Octacię. 
Oferty „Prasa” Grunwal­
dzka 19 dla 39062g.
Sprzedam Syrenę 103. stan 
bardzo dobry. Poznań, ul. 
gwit 31 m, 14. 39039g
Kupie Wartburga, Skodę 
Uctavię, Syrene używaną 
lub do remontu. Oferty 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 39217g.
Samochód osobowy War­
szawa do remontu sprze­
dam. Oborniki, tel. 308.- 

39308g
Kupię „Syrenę 103” — 
względnie 104. Oferty z 
ceną „Prasa”, Grunwaldz 
ka 19 dla 39337g.

Małe

Sprzedam działki pod bu 
dowę (woda i światło r.a 
miejscu). Strzyżewice nr 
7. 1169p

Sprzedam gospodarstwo 
13 ha, z wszelkimi wygo­
dami, zabudowania ma­
sywne. Józef Korzępa — 
Lekszyn, stacja Olekszyn, 
pow. Gniezno. 1167p

Sprzedam tanio parcele 
budowlane koło Pozna­
nia, Nowakowski Poznań, 
Wiosenna 15. 1173p
Sprzedam dom jednoro­
dzinny, wyłączony, wolne 
2 pokoje z kuchnią w 
Krzywiniu, pow. Kościan. 
Oferty „Prasa” Grunwal­
dzka 19 dla 38506g.

Sprzedani dorll 1-rodzin- 
ny, 5-pokojowy, domek. 
gospodarczy, ogród dział­
kę, wolny po kupnie. Po­
biedziska, ul. Poznańska 
38 k. Poznania. 33584g

Prezydium Gromadzkiej 
Rady Narodowej w Czer­
wonaku unieważnia zagu­
bione świadectwa miejsca 
pochodzenia zwierząt Se­
ria FK nr 484328-50. 389»?g
18 grudnia zaginął pies 
jamnik brązowy. Zwrot 
lub wiadomość wynagro­
dź0. Szamarzewskiego 12 
m. 10. 39448g

Tajniki wywiadu radzieckiego w

Kupiec szwajcarski 
jedzie do Teheranu
Kiedy Hitler został kanclerzem Rzeszy, 

Ilja wstąpił do oddziałów szturmo­
wych. Po zaręczynach z córką wyso­

kiego urzędnika Aussenamtu, noszącego w 
książce Jegerowa nazwisko Gustaw von Mikk, 
zaczął zbierać informacje o niemieckim pro­
gramie zbrojeń, o stanowisku wobec Francji, 
o niemieckich rokowaniach z Daladierem. 
Wszystkie te informacje przekazywał za po­
średnictwem zaszyfrowanych kart poczto­
wych.

Po skończeniu studiów jego wuj, Hans 
Schultz, zwrócił się do swojego starego przy­
jaciela, admirała Canarisa, z prośbą o przy­
jęcie bratanka do służby w wywiadzie woj­
skowym. Ilja zaczął pracować w departamen­
cie wschodnim Abwehry. Wtedy też zoriento­
wał się, że małżeństwo może mu przeszko­
dzić w podwójnym życiu agenta. Zerwanie 
zaręczyn z Elzą von Mikk ułatwił mu ojciec 
narzeczonej, który sprzeciwiał się temu mał­
żeństwu ze względów finansowych.

Swietłow pierwszy raz otarł się o niebez­
pieczeństwo, kiedy na horyzoncie pojawił się 
pewien oficer SS z urzędu bezpieczeństwa 
Rzeszy — Ressler. który znał jego wuja Han­
sa Schultza jeszcze z Monachium i którv sły­
szał o jego planie sprowadzenia do Niemiec 
bratanka z Rosji. Ilja wytłumaczył mu. że 
Friedrichu Rosjanie nie wypuścili ze Związku 
Radzieck;ego, i że on sam pochodzi z rodzinv 
Schultzów z Hamburga. Ressler nie b^ł jed­
nak przekonany. Kiedy Ilja opowiedział o
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tym incydencie wujowi, stary Hans użył wszy 
stkich swych wpływów ażeby usunąć Resslera 
z Berlina.

W tym czasie niemieckie dowództwo na­
czelne budowało siatkę szpiegowską w pół­
nocnym Iranie, licząc się z wkroczeniem tam 
wojsk radzieckich, a także obliczoną na sa­
botaż brytyjskich interesów naftowych w 
tym rejonie i szlaków komunikacyjnych wio­
dących na Daleki Wschód. Admirał Canaris 
powierzył w związku z tym Ilji Swietłowowi, 
a raczej Walterowi Schultzowi, pierwszą po­
ważną misję. Chodziło o infiltrację irańskiej 
służby kolejowej i drogowej i o zaminowanie 
takich obiektów strategicznych, jak tunele 
i mosty Celem tej operacji było opóźnienie 
wkroczenia wojsk radzieckich.

W drodze do Iranu Swietłow zatrzymał się 
w Szwajcarii. Dostał się tam nielegalnie, 
przez „zieloną granicę” na Renie. W Zurychu 
otrzymał fałszywe dokumenty na nazwisko 
Samuela Sulzera z Winterthur. W Iranie miał 
uchodzić za przedstawiciela szwajcarskiej 
firmy tekstylnej, zapisanej w księgach jako 
„BARONI. Berneńska Spółka Akcyjna”.

Po zapoznaniu się ze sprawami firmy — 
Swietłow, vel Schultz, vel Sulzer, najkrótszą 
drogą — przez Niemcy, okupowaną Polskę 
i Związek Radziecki — udał sie do Teheranu. 
Zbliżając się do Odessy, myślał właśnie w 
laki sposób może nawiazać kontakt z radziec 
ką centralą, kiedy do przedziału wsiadł mó­
wiący po angielsku cudzoziemiec, również ja­
dany tranzytem przez Rosję. Był to szef 
Swietłowa z Baku — Aljew. Pracownik biu­
ra nodróżv opjekuiacy sie cudzoziemcami w 
pociągu, dostarczył im do przedziału szachv

D’vaj pasażerowie rozpoczęli partie. Gd’' 
pociąg, dojechał do Odessy — Aljew znał już 
szczegóły misji Swietłowa a Swietłow do- 
wiedział sio, że został odznaczony orderem 
Czerwonej Gwiazdy i uzyskał awans na ma­
jora. (c.d.n.)

Oprać. ZETA

Okazyjnie — .-zedam akor 
deo- 120-basowy, 16 regi- 
strowy Weltmeister. Po­
znań, ul. Nadolnik 7 m.
12.38820g
Kaloryfer gazowy ścien­
ny, rakiety tenisowe — 
sprzedam. Mickiewicza 6 
m. 1.3 8753 g
Okazja! Oposy pelisa 
damska, 4.000 zł, stan do­
bry. Ratajczaka 20 m. 7. 
______________________ 38934g 
Sprzedam wózek dziecię­
cy, półgłęboki. Szamotul­
ska la.______________ 39029g
Fortepian i pianino, oba 
pierwszorzędne Bliithne- 
ry sprzedam. Kwiatowa 
14 m. 6. 38923g
Prostownik galwanizacji 
4 V 25 Amp z tablicą, wan 
nę ołowianą poj. 8 1, pod 
grzewaną, tanio sprze­
dam. Tel. 586-80. 39073g
Wóz gospodarczy na dwu 
dziestkach, szesnastkach, 
oraz piece na trociny — 
sprzedam. Poznań — Gór 
czyn, Andrzejewskiego 19.

39O85g
Magnetofon Philipsa, fa­
brycznie nowy, dwuścież- 
kowy, sprzedam. Wiadc- 
mość: tel. 303-81. 39088g
Doga siedmiomiesięcznego 
z metryką, sprzedam. — 
Gniezno, Młodzieży Pol­
skiej 9 m. 2. 39114g
Sprzedam pianino krzy­
żowe. Stan dobry. Świer­
czewskiego lla m. 8.

39?35g
Stół kreślarski typ ,.Cul- 
man” tanio sprzedam.
Oferty „Prasa” — Grun­
waldzka 19 dla 39387g.
Radio samochodowe „Je- 
ran” sprzedam. Matuszak 
Głogowska 80 m. 21.

39378g

Zamienię pokój z kuch­
nią w Jeleniej Górze na 
równorzędny w Poznaniu. 
Oferty: Poznań, Wojska 
Polskiego 64/66 m. 8. 

38843g
Pokój z przynależnościa- 
mi. własnościowy lub wy 
łączony poszukuję. Ofer­
ty „Prasa”, GrunwaldzKa 
19 dla 38846g.
Z.amienię mieszkanie społ 
dzielcze, 2 pokoje z kuch­
nią, wszelkimi wygodami 
w Kaliszu Wlkp., na po­
dobne w Poznaniu. Po­
znań, telefon 519-17, Sta- 
chowski. 3885"g
Kalisz! Kawalerkę 25 mf, 
I ptr., balkon, centrum — 
zamienię na podobne w 
Poznaniu, może być sta­
re budownictwo. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 38908g.
Poszukuję lokalu na ci­
chy przemysł. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 39298g.
Pracujący i studiujący 
poszukuje samodzielnego 
pokoju. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 
39365g.
Zamienię pokój z przy- 
należnościami w Bytomiu 
na podobne w Krotoszy­
nie Wlkp. Adres: Kroto­
szyn Wlkp., Aleje Pow­
stańców Wielkopolskich 
14 m. 1.39?lDg
Oddam umeblowany po­
kój za pomoc w ogrodzie 
przy Poznaniu. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 39326g.
Szukam pomieszczenia o- 
koło 20 m», rówmież sucha 
piwnica na cichy prze­
mysł. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 39«13g
Oddam w dzierżawę ma­
ły pokój samotnej rencist 
ce. Informacje: Pusaczy- 
kówko, Gwarna 16.

39548g
Pokój z kuchnią — Pusz­
czykowo, dla dwóch star­
szych osób, zamienię na 
kawalerkę w Poznaniu. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 39035g.

Sprzedam domek z zabu­
dowaniami 3,4 ha ziemi. 
Cena 120.000. Oferty „Pra­
sa” Grunwaldzka 19 dla 
38517g._____________________  
Kupię piętro domu jed­
norodzinnego, również 
nie wykończony, blisko 
tramwaju, zamiana miesz 
kania lub bez. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 38928g,________________ 
Dom piętrowy, wolne 
mieszkanie trzy pokoje, 
kuchnia, łazienka. Miej­
sce nadające się na war­
sztat. Adres wskaże „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
39030g._____________________ 
Sprzedam dom 3 pokoje, 
kuchnia, ogród 2.500 m! 
zabudowaniem, garaż, bu 
dynek gospodarczy, cena 
do uzgodnienia. Kościan. 
Kiełczewo 153.389?,6g
Sprzedam 4,9 ha ziemi u- 
prawnej w Mosinie. Teo­
dor Goroński, uL Sowi- 
niecka 39. 39O34g
Dom w centrum Pozna­
nia, atrakcyjne lokale 
handlowe — możliwość za 
mieszkania — sprzedam. 
Oferty „Prasa” Grunwal­
dzka 19 dla 38649g.
Kupię lub wydzierżawię 
parcelę w dzielnicy Stare 
go Miasta. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dia 
38727g._____________________  
1 ha ziemi w Pleszewie, 
pod ogrodnictwo, lub za­
budowę sprzedam. Oferty 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 38766g,_________________ 
Połowę domu dwurodzin­
nego z ogrodem zadrze­
wionym, duży pokój i ku 
chnia, wolne w Poznaniu, 
zamienię na nowy samo­
chód lub sprzedam. Ofer­
ty „Prasa” Grunwaldzka 
19 dla 38769g.____________ _
Kupię w Poznaniu domek 
jednorodzinny lub pół bli 
żniaka w surowym stanie. 
Oferty „Prasa” Grunwal- 
dzka 19 dla 3:<773g.______  
Dom jednorodzinny lub 
połowę bliźniaka w zasię­
gu tramwaju, ewentual­
nie do wykończenia, ku­
pię. Oferty „Prasa” Grun 
waldzka 19 dla 39068g.
Sprzedam działkę — na 
Świerczewie. Oferty „Pra 
sa” Grunwaldzka 19 dla 
39100g.___________________  
Wezmę w dzierżawę o- 
gród zadrzewiony z dom- 
kiem gospodarczym, na­
dającym się do zamieszka 
nia — najchętniej Krzy- 
żowniki — Przeźmirowo, 
do dyspozycji pokój 45 m’ 
z balkonem w centrum. 
Oferty „Prasa” Grunwal­
dzka 19 dla 39121g.
Kupię mniejszy dom jed 
norodzinny, lub połowę 
domu, ul. Dąbrowskiego, 
lub peryferie Poznania. 
Oferty „Prasa” Grunwal­
dzka 19 dla 38941g.

Willkę 86 m’, ogród inno 
m’, c. o., woda — we 
Wronkach zaraz wolną — 
sprzedam, (samochód no­
wy mile widziany). Ofer­
ty „Prasa” Grunwaldzka 
19 dla 39011g.____________
Sprzedam gospodarstwo 
rolne z budynkami przy 
Krotoszynie, 12 ha ziemi 
dobrej, cena do uzgodnię 
nia. Oferty „Prasa” Grun 
waldzka 19 dla 39153g.

Poszukuję pokoju puste­
go w Poznaniu. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 28946g.
Kulturalna, członek spół 
dzielni mieszkaniowej, po 
szokuje pokoju przy kul­
turalnej rodzinie, chętnie 
mary, samodzielny. na 
rok czasu, zameldowanie 
okresowe, centrum. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldz­
ka 19 dla 38986g.
Zamienię mieszkanie kwa 
terunkowe pokój, kuch­
nia. przedpokój, I ptr., — 
na mieszkanie w Pozna- 
niu lub okolicy. Pniewy, 
ul. Wolności 2 m. 2 — 
Władysława Swietlikow- 
ska. 390<l3g
Poznań! Pokój 26 m1 za­
mienię na mniejszy w 
Gnieźnie. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dia 
?9504g.
Piła! Zamienię mieszka­
nie kwaterunkowe w no­
wym budownictwie, dwu- 
pokojowe, I utr.. na rów 
no'zędne w Poznaniu, mo 
że być spółdzielcze. A- 
dres wskaże „prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 
39509g.

Sprzedam dom w stanie 
surowym, Jarocin, Osiedle 
700-lecia, ul. Dr. Jordnna 
27. Adres wskaże „Prasa” 
— Grunwaldzka 19 dla 
39155g.____________ _
Gospodarstwo 14 ha z in­
wentarzem żywym i mar 
twym, z powodu podeszłe 
go wieku, sprzedam. — 
Piotr Stachel, wieś Prze­
cław, poczta i stacja Pa­
miątkowo, pow. Szamotu­
ły, 3916?g
W Kościanie przy głów­
nej ulicy dom 2-rodzm- 
ny. sklep, warsztat, staj­
nia (pokój, kuchnia wol­
ne zaraz', dalsze 2 pokoje 
później), sprzedam. Ofer­
ty „Prasa”. Grunwaldzka 
19 dla 39309g.
Sprzedam spiesznie 3 ha 
dobrej ziemi z rozpoczętą 
budową domu. Tarnowo 
Podgórne, pow. Poznań. 
Oferty „Prasa”. Grun­
waldzka 19 dla 39369g.
Kupię wolny dcm lub 
działkę w Luboniu, Mosi­
nie, Puszczykówku. Wy­
czerpujące oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
39372 g.
Sprzedam parter willi 
3 pokoje, kuchnia, weran 
da. c. o., wyłączone. Wa­
runek mieszkanie. Oferty 
„Prasa”. Grunwaldzka 19 
dla 39379g.

Sprzedam domek wraz z 
budynkiem gospodarczym 
Adres wskaże „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 39648g

Wypożyczam zagraniczne 
suknie ślubne, wieczoro­
we, welony, nakrycia do 
chrztu, ubrania, kostiumy 
maskowe. Długa 9.

3947’g

Poszukuję garażu okoli: a 
Rynku Wildeckiego. Tel. 
333-72 wieczorem. 38643g
Szyjemy miarowe futra 
sztuczne, usługi, krótki 
termin. Czerwonej Armii 
9 podwórze. 38767g
Nowo otwarty warsztat 
blacharstwa samochodo­
wego poleca usługi. Po- 
znań-Lawica, Pozdawnie- 
ka 8a. 38341g 
Gotuję na uroczystościach 
rodzinnych. Poznań, ul. 
Świerczewskiego 140 n. 
11. 3839(ig
Przyjmę prace kreślar­
skie zlecone. Oferty ,,P) a 
sa”, Grunwaldzka 19 dia 
39299g. .
Przyjmie do szycia płasz­
cze damskie, męskie z la 
minatu, wełny, ortalionu 
oraz kurtki ortalionowe. 
Oferty „Prasa” Grunwal­
dzka 19 dla 39609g._______  
Warsztat mechaniczny — 
wykonuje wszelkiego ro­
dzaju pojazdy konne oraz 
podwozia do wozów kon­
nych. Poznań — Pokrzyw 
no, ul. Projektowana 9.

39557g
Przyjmę wspólnika kie­
rowcę mechanika na ta­
ksówkę. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 
39523g.
Oddam w dobre ręce ma­
łego czarnego pieska — 
suczka. Szamarzewskiego 
12 m. 10. 3944:)g

Mairy monialńe
Kawaler lat 39, wyso. i, 
przystojny wykształcenie 
średnie, posiadający wię 
kszą gotówkę, pozna pa­
nią z mieszkaniem, w ce 
lu matrymonialnym. Ofer 
ty „Prasa” Grunwaldzka 
19 dla 38633g.
Panna przystojna, wyższe 
wykształcenie, lat 26, po­
zna odpowiedniego, kul­
turalnego pana. Cel ma­
trymonialny. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
38867g.
Kawaler, lat 29, wysoki, 
przystojny, technik, na 
stanowisku, pozna panią, 
najchętniej z mieszka­
niem. Cel matrymonial­
ny. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 33634g.
Rzemieślnik pracująęy, 
lat 35, wysoki 1,80, doma­
tor, posiadający domek 
na przedmieściu Pozna­
nia, lubiący turystykę — 
pragnie poznać pannę, 
wdowę lub rozwódkę od 
30—40 lat, wzrost średni, 
lub wysoką średniej tu­
szy, może być z dziec­
kiem. Cel matrymonial­
ny. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 38764g.
Kawaler przystojny, wy­
soki (1,85), brunet, tech­
nik, lat 30, pozna odpo­
wiednią pannę miłą, ład­
ną z mieszkaniem, do lat 
27. Cel matrymonialny. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 38778g.

Samotna lat 55, z miesz­
kaniem, pozna pana. Cel 
matrymonialny. Oferty 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 38982g.
Kawaler sytuowany, bez 
nałogów, z dobrym tawo 
dem, poślubi pannę wyso­
ką, dobrego charakteru 
do lat 43. Oferty „Prasa” 
— Grunwaldzka 19 dla 
38929g.

Rozwiedziony, lat 33, wy­
kształcenie średnie, przy­
stojny z mieszkaniem, po 
zna w celu matrymonial­
nym odpowiednią panią 
do lat 30. Dyskrecja zape 
wniona. Oferty „Prasa” 
— Grunwaldzka 19 dla 
39032g.

Kawaler 19 lat. pozna pan 
nę z mieszkaniem do lat 
23. Cel matrymonialny. 
Oferty „Prasa” Grunwal­
dzka 19 dla 38947g.
Kawaler, lat 28, kultural­
ny, wykształcenie śred­
nie. posiadający niewiel­
ka wadę fizyczną, pozna 
odpowiednią panią. Cel 
matrymonialny. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 39285g.

Samotna uczciwa z miesz 
kaniem, samodzielna, po­
ślubi wdowca przystojne­
go, kulturalnego, dobrego 
charakteru bez nałogow, 
wiek f>4—67. dobr?;e sytuo 
wanego. Oferty „Prasa” 
— Grunwaldzka 19 dla 
39152g.

Kawaler lat 22, spokojny, 
pozna pannę gospodarną 
od 18—22 lat z gospodar­
stwa. Cel. matrymonial­
ny. Oferty „Prasa” Grun 
waldzka 19 dla 39161g.
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szczegóły konkursu pod hasłem „POZNAN — 1985” ogłoszo­
nego przez „GLOS WIELKOPOLSKI” wespół z PREZYDIUM 
RADY NARODOWEJ POZNANIA. Dzisiaj drukujemy kolej­
ny z cyklu artykułów informacyjnych, na których podstawie 
będzie można przystąpić do opracowywania prac konkurso­
wych.

widuje się pewne zmiany orga
nizacyjno-programowe 
powołanie nowych 
szkól.

Nowe rodzaje szkół

jak też 
typów

dadzą

nie iylko w tramwaju

Jeśli mamy rozpatrywać 
szczegóły planu perspek­
tywicznego rozwoju Poz­

nania. musimy też poszukać 
odpowiedzi na pytania dotyczą 
ce szkolnictwa. Zagadnienia 
z tegc zakresu należy rozpo­
cząć od informacji o perspek­
tywicznym rozwoju przed­
szkoli.

Projekt planu w zakresie 
wychowania przedszkolnego 
zakłada pod koniec przyszłe­
go planu 5-letniego obniżenie 
wieku obowiązku szkolnego o 
8 miesięcy. W wyniku tego 
zmniejszy się odpowiednio licz 
ba dzieci objętych wychowa­
niem przedszkolnym.

Będzie to w lutach 1971—85 sprzy 
Jato realizacji następujących zalo- 
ień: udostępnieniu placówek wycho 
Wania przedszkolnego wszystkim 
dzieciom rocznika poprzedzające­
go rocznik zobowiązany do nauki 
szkolnej, objęciu opieką wycho­
wawczą w przedszkolach wszyst­
kich dzieci matek pracujących oraz

nlejszego objęcia dzieci nauką 
szkolną. Zakłada się przesunię 
cie w dół o 8 miesięcy grani­
cy wieku obowiązku szkolne­
go. Rozpoczynałby się on w 
tym roku kalendarzowym, w 
którym dziecko przed dniem 
1 września kończy 6 lat. Za ta 
kim rozwiązaniem przemawia 
też sytuacja demograficzna.

Na wyniki pracy dydaktyczno- 
wychowawczej szkoły, obok motli 
wośel pereepcyjnych uczniów,

nizacja pracy w szkole, poziom 
pracy nauczycieli oraz wypotaie-

sle do I9S5 r. nastąpią pod tym

zlikwidowaniu iłtniejącyeh
przedizkolach ciasnoty i obniże­
niu — liczby dzieci w poszczegól­
nych oddziałach. Dla zrealizowa­
nia tych założeń przewiduje łię, 
że dzieci z rocznika C-latków, któ­
re nie osiągną jeszcze wieku obo­
wiązku szkolnego w 95 procentach, 
zostaną do 1975 r. objęte wycho­
waniem przedszkolnym (83,5 proc, 
tych dzieci znajdzie się w przed­
szkolach, a pozostała część w o- 
gniskach przedszkolnych).

gu najhllższycti lat nastąpią (tai­
ła* korzystne zmiany w sytuacji 
kadrowej w swiąikn z urucho­
mieniem w 1949 r. w Poznan.u

ozndn

Wyższej Szkoły Nauczycielskiej. 
Od roku szkolnego 1947/48 zanoto­
wano też zmniejszenie się ogólnej 
liczby uczniów w szkołach pod­
stawowych. co pozwoli na izyb-

niż dotychczas uzupełnieni*

Niezależnie od poprawy sy­
tuacji lokalowej przedszkoli, 
nastąpi również stopniowa po­
prawa warunków pracy perso­
nelu, właśnie dzięki zmniejszę 
niu liczby dzieci w oddziałach. 
Przewiduje się, że po 25 dzie­
ci będzie w oddziałach star­
szych, po 18 w oddziałach 
młodszych.

Dla pełnego wykonania wy­
mienionych założeń potrzeba 
zwiększenia inwestycji przed­
szkolnych, zmniejszających ist 
nfejące dysproporcje w sieci 
placówek wychowania przed­
szkolnego między poszczegól­
nymi dzielnicami, budowy 
szkół z pomieszczeniami dla 
przedszkoli, intensywniejszego 
rozwoju prostszych form wy­
chowania przedszkolnego, jak 
państwowe i społeczne dzieciń 
ce oraz ogniska przedszkolne.

W roku 1985 będzie w przed 
szkołach około 18 tys. dzieci 
(dla porównania w 1965 r. by­
ło 8 tys.). Wymaga to pobu­
dowania 100 przedszkoli 4-od- 
działowych kosztem około 255 
min. zł.

W związku z występującym 
ziawiskiem szybszego rozwoju 
umysłowego i fizycznego dzie­
ci, nasuwa się potrzeba wcześ

braków lokalowych i wyposażenia 
wkół, Ponadto w celu poprawy wa 
runków i podniesienia wyników 
w pracy dydaktyczno-wychowaw­
czej szkól przewiduje się zwięk­
szenie wymiaru nauczania w kla­
sach I—IV łącznie o 8 godzin ty- 
godniowo. a takie wprowadzeni* 
zmian w układzie programu nau­
czania. polegających na przesunię 
ciu niektórych partii materiału 
nauczania z klasy V na szczebel 
nauczania początkowego. Wyma- 
laó to będzie korekty programów 
nauczania.

Liczba uczniów w szkolnic­
twie powszechnym wzrośnie z 
59,2 tys. w roku 1965 do około 
68,6 tys. w roku 1985. Dla tak 
znacznej liczby uczniów nale 
żałoby pobudować 376 nowych 
izb lekcyjnych, a więc 20 bu­
dynków szkolnych 18-izbo- 
wych, głównie w nowych o- 
siedlach mieszkaniowych.

Obecną strukturę i organiza 
cję, a także dotychczasowy ro 
zwój szkolnictwa stopnia ponad 
podstawowego dostosowywano 
do wymagań i możliwości go­
spodarki narodowej. Ale na 
tempo rozwoju i układ struk­
turalny tego szkolnictwa mają 
również wpływ czynniki demo 
graficzne. W latach ubie­
głych zanotowano znaczny roz 
wój szkół zawodowych we 
wszystkich kierunkach kształ 
cenią i liceów ogólnokształcą­
cych. Celem upowszechnienia 
pełnej szkoły średniej w pla­
nach perspektywicznych prze-

absolwentom szkól podstawo­
wych duże możliwości dalszego 
kształcenia się w zakresie róż­
nych kierunków i stopni. Za­
pewnią też warunki drożności 
między szkołami zawodowymi 
a liceami ogólnokształcącymi.

Absolwenci liceów ogólno­
kształcących będą stanowili na 
dal źródło doboru kandyda­
tów na wyższe uczelnie.

Przewiduje się, że w 1985 
roku do liceów ogólnokształ­
cących uczęszczać będzie 13,7 
tys. uczniów, co w stosunku do 
1965 r. stanowi wzrost o 3,2 
tys. uczniów. Niezależnie więc 
od zapewnienia bazy lokalo­
wej dla zwiększonej liczby u- 
cznlów, zachodzi konieczność 
rozładowania zagęszczenia w 
istniejących liceach ogólno­
kształcących, tak by dało się 
wprowadzić naukę jednozmia­
nową przy stanie do 35 u- 
czniów na izbę lekcyjną.

Mając na uwadze to, że Po­
znań nadal pełnić będzie swe 
dotychczasowe funkcje ponad 
regionalne w zakresie szkolnie 
twa zawodowego, jak również 
konieczność likwidacji zmia- 
nowoścl nauczania w szkołach 
zawodowych i tworzenia no­
wych kierunków szkolenia — 
zakłada się wybudowanie w la 
tach 1970—85 23 nowych obiek 
tów szkolnych, w tym 14 dla 
szkół o kierunku technicznym, 
które wymagają budowy war­
sztatów przyszkolnych. Wiele 
z tych szkół otrzyma również 
internaty-

Nauka w szkol* przyszłości, wy 
posnżenie szkół, podręczniki i or­
ganizacja zajęć ulegną poważnym 
zmianom. Upowszechnione zosta­
nie korzystanie z lekcji telewizyj­
nych. We wszystkich szkołach, z 
wyjątkiem klasy 111 i IV szkoły 
podstawowej, zaniknie nauka w 
klasach szkolnych. Powstaną pra­
cownie i gabinety, wyposażone w 
urządzenia sygnalizacji zwrotnej i 
maszyny dydaktyczne różnego ro 
dzaju. Trzeba będzie opanować 
szerokie dziedziny odkrywanej 
przez postęp nauki nowej wiedzy. 
Zmienią się programy naueźania. 
Podręczniki zostaną częściowo za­
stąpione mikrofilmami i rzutnika­
mi, ukażą się podręczniki dżwięko 
wc, nagrane ua taśmy i płyty, dru 
kowane zaś będą miały formę te­
czki z zeszytowymi wkładkami.

Szkoła zwiększy też swe fun 
keje opiekuńcze. Większość sa­
modzielnych ćwiczeń, zamiast 
w domu, uczniowie odrabiać 
będą w świetlicach szkolnych. 
Każdemu uczniowi zapewni się 
posiłek i bezpłatne przybory 
szkolne, opanowanie gry na 
wybranym instrumencie i sze 
rokie możliwości uprawiania 
sportu, naukę języków obcych 
oraz szerokie możliwości roz­
wijania swoich zainteresowań.

dr JAN STOIŃSKI
Kurator Okręgu 

Szkolnego Poznańskiego

p rzybywa ich 
rocznie około

w Polsce 
100 tysię-

cy. Z różnych przyczyn.
Głównie z powodu szybkiego 
tempa rozwoju motoryzacji 1 
techniki w ogóle. Postęp medy 
cyny, która cuda czyni, ratu­
jąc życie ludzkie (w przy­
padkach nie tak dawno uzna­
wanych za beznadziejne) 
łagodzi wprawdzie niepożą­
dane, uboczne skutki cywi­
lizacji. Jednakże dotych­
czas nie towarzyszyła temu 
dość efektywna troska o pełne 
zapewnienie tym, którym ży­
cie uratowano, możliwości ak­
tywnego doń powrotu.

W Wielkopolsce zarejestro­
wanych jest 50 tysięcy inwali­
dów. Tylko 15 300 spośród nich 
pracuje zawodowo. Głównym 
powodem jest bez wątpienia 
fakt, że nie wszystkim inwa 
lidom łatwo znaleźć pracę. A- 
nalizą tej sytuacji zajęła się 
Komisja Planowania Gospo­
darczego Rady Ministrów już 
przed dwoma laty. Naczelne 
władze służby zdrowia stawia­
ją w centrum uwagi problem 
rehabilitacji, a rehabilitacji za 
wodowej w szczególności. Za­
kłada się jej rozwój, mówi się 
wyraźnie o jej niezbędności. 
Zarówno z punktu widzenia e- 
konomicznego jak i — co jesz 
cze poważniejsze w skutkach 
— z punktu widzenia społecz­
no-humanitarnego.

Cóż zatem czynić należy by 
nienormalnej sytuacji zara­
dzić? Przede wszystkim za­
trudnić więcej inwalidów w 
zakładach produkcyjnych. Sta 
rać się odwrócić sytuację in­
walidy, często poszkodowane­
go w rodzinnym zakładzie, nie 
„wypychać” go lecz starać się 
znaleźć dla niego (po przeby­
tym leczeniu) odpowiednią pra 
cę. W razie potrzeby — prze­
szkolić go, przekwalifikować. 
Odnosi się to zresztą nie tylko 
do pracowników „własnych”.

Miejsce dla Inwalidy może zna 
leźć u siebie niemal każdy a 
zwłaszcza większy zakład. Je­
śli tylko jego władze zwierzch 
nie dostrzegą problem inwa­
lidzki w aspekcie właściwym.

Już od kilku lat lekarze za­
kładowi zobowiązani są do spo 
rządzania tzw. metryk stano­
wisk pracy, opisujących wa­
runki pracy na nich, stopień 
ich zagrożenia dla zdrowia. 
Metryki te powinny też poda­
wać wskazania i przeciwska- 
zanla zatrudnienia, zgodne z 
cechami psycho-fizycznymi 
pracowników. W większych za 
Wadach na ogół uporano się 
Już z tym, gorzej jest w mniej 
szych. A jest to niezbędne rów 
nież ze względu na rotację pra 
cowników na stanowiskach 
najbardziej zagrożonych, bez 
czego nie może być mowy ani 
o profilaktyce ani o rehabihta 
cji. Tu szerokie pole do popi­
su dla powstających w zakła­
dach zespołów ergonomicz­
nych, składających się z leka­
rzy, socjologów, psychologów, 
inżynierów, członków rad za­
kładowych lub dyrekcji.

Dotychczas główną bazą za­
trudnienia inwalidów jestspół 
dzielczość inwalidzka. Nie uj­
mując nic z jej niewątpliwych 
zasług stwierdzić trzeba, że 
nie jest ona w stanie sprostać 
nader poważnym, wzrastają­
cym obecnie zadaniom. Przede 
wszystkim — z uwagi na swą 
zbyt małą liczbę zakładów i 
ich monotonność branżową. 
A inwalidzi — to ludzie o róż­
nych kwalifikacjach. Ponadto 
— spółdzielnie nie mają u sie­
bie możliwości (chęci? zainte­
resowań?) przyuczania inwali­
dów do zawodu, lub do nowe­
go zawodu. A o to przecież 
chodzi. Jeśli bowiem inwali­
da wrócić ma do zakładu pro 
dukcyjnego — to albo na swo 
je dawne stanowisko (którego 
obsługi musi się nauczyć „po 
nowemu”) albo na inne, łat­
wiejsze w obsłudze, ale tę mu 
si sobie przyswoić na specjal­
nych kursach.

Organizują je resortowe

szkoły dla Inwalidów, placówek 
takich jest jednak bardzo ma­
ło. Przy warsztatowo szkolą 
również spółdzielnie inwalidz­
kie, ale stanowi to raczej mar 
gines ich działalności. Istnieje 
też Poradnia Rehabilitacyjna 
Okręgowego Związku Spół­
dzielczości Inwalidzkiej, która 
zajmuje się badaniem zdolno­
ści i przydatności zawodowej, 
zgłaszających się, oraz kiero­
waniem ich na przeszkolenie 
lub bezpośrednio do pracy. Za 
równo placówek szkolenio­
wych, jak i ogniw administra­
cyjnych, zajmujących się u- 
łatwianiem kontaktów inwali­
dy ze szpitalem lub poradnią a 
zakładem pracy jest stanow­
czo za mało. Ponadto — nie 
wszyscy inwalidzi sami do 
nich trafią. Władze służby 
zdrowia dostrzegają niezbęd­
ność upsrawnienia drogi in­
walidy ze szpitala — do pra­
cy. Mówi się o konieczności 
rozbudowy służby rehabilita­
cyjnej w wydziałach zdrowia 
(oczywiście nie w wyniku 
wzrostu etatów administracyj 
nych). Na wydziałach zdrowia 
ciąży wszakże obowiązek orga 
nizatorą. Czy uda, im się — 
zgddnie z Zamiarami — stwo 
rzyć komórki rehabilitacji przy 
przychodniach ogólnych? Czy 
źdołajĄ pobudzić i rozszerzyć 
aktyw opiekunów społecz­
nych? W każdym razie jest to 
rzecz aktualnie nieodzowna.

Pełna rehabilitacja oznacza 
połączenie rehabilitacji leczni 
czej z zawodową. W leczniczej 
zaczynamy odnosić sukcesy i 
to na miarę światową. Np. w 
ortopedii poznańskiej, której 
przedstawiciele pierwsi zrozu­
mieli, że bez połączenia tych 
dwu pionów o sukcesach nie 
może być mowy. Prof. Dega — 
pionier przemysłowej rehabili 
tacji ortopedycznej pierwszy 
powiedział: „Przywrócić czło­
wiekowi życie — to za mało. 
Trzeba go wrócić życiu”.

WANDA CIULA
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- Czterech — zawołał Kos.
Gustlik i Grigorij jednocześnie dali ognia na błysk widoczny 

w górze. Z brzękiem poleciał pistolet maszynowy, odbity o 
schody spadl im do stóp.
- Trzech.
— Troich - prawie jednocześnie stwierdzili obaj strzelcy.
- Wichura i ten nowy do gotowego przyjadg - odpowie-

dział Janek.
| W tej samej chwili czołgowy pocisk rqbnql w gornq częsc 
l wieży, od wybuchu drgnęły mury, sypnęło rozbitq ceglq i 

szczątkami jakichś przedmiotów. Długo trwała cisza nim cpadł 
kurz. Na samej górze coś się zajęło, poczęły pełzać plon/yki.

— Nie wytrzymali, żeby nie przygnać. Koniec roboty — stwier­
dził Janek - Leć, Grześ, ściqgaj tu Rudego, ciężarówkę i calq 
resztę, a my skoczymy' gasić, żeby się cała chałupa nie sfaj-
czyła.

Schodami ruszyli w górę. Gdy jeden forsował pólpiętro, dru­
gi osłaniał go automatem, potem nastepgwala zmiana. Nie 
było w tym widocznej potrzeby, ale lepiej, na wszelki wypa­
dek, być ostrożnym.

KWADRANS PO NIEPARZYSTEJ

Przez uchylone odrzwia wiodęce do pałacowej sali wsta­
wiła łeb krowa z ułamanym rogiem. Zdecydowała widać pil­
nować się Czereśniaka, który jq doi, w południe. Nastawiła
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GO HAS CZEKA
W HOMH

MIESZKANIACH
ciemne, włochate uszy, żeby lepiej słyszeć melodię granq na 
harmonii i niespiesznie przeżuwajqc patrzyła wilgotnymi, nie­
ruchomymi, pełnymi światła oczyma w stronę długiego, cięż­
kiego stołu i resztek żołnierskiej kolacji.

Na stole świeciła duża naftowa lampa, bielało wiadro. To­
masz przerwał na chwilę grę, zaczerpnql z niego kubkiem 
• i uśmiechem podsunql Gustlikowi.

— Szósty — powiedział Slqzak. — Ale mleka to jo mogę dużo. 
Tomasz wrócił do harmonii, cichutko akompaniujqc śpiewał

swoja, piosenkę:
- Już kuferek stoi zrychtowany, 

już tam stoi na stole...
— Skqd znosz? — wtrqcił Jeleń. — To nie jest z waszych stron, 

Czereśniak kiwnqł glowq i dokończył zwrotkę:
- Wynieś mi go moja najmilejsza, 

wynieś mi go na kolej.
Nie przestajqc ciqgnqć melodii na pojedynczej nutce, wy­

jaśnił:
- Różne znam. My z ojcem folwarczni. Pół Polski zeszliśmy, 

nim do Studzianek, do pani Zamojskiej...
— A takq słyszałeś? - wtrgcil się Grigorij I zaśpiewa, -

- Jak to
- Stara,
— Chwyć 

brze idzie.

— Kartwelo theli hmols ikar...
jest po polsku - zainteresował się Gustlik. 
rycerska pieśń: Gruzinie, chwyć za mieczI 
miecz, ale śpiewać przestań( bo ci to mało

Tomasz wsłuchany w itarmonię począł grać głośniej.
- Chórem trzeba, na glosy - wyjaśniał Scakaszwili.
— No właśnie...
- Panie plutonowy - nachyli, się Czereśniak I osłonięty 

lodic, tak. że inni nie mogli słyszeć, poprosił - Jakby pan 
wiedział, to kapral by dal. /
- Co?
— Harmonię.
— Czemu miołby dać?
— Sam przecież nie gra.
- To się nauczy.
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Gdyby zebrać w jednym miejscu oddawane co roku do 
użytku izby mieszkalne, wyrosłoby z tego duże miasto 
dla biisko pół miliona ludności. Plany na rok bieżący 

i lata następne wykazują wzrastającą dynamikę rozwoju, w 
szczególności w tak ważnej społecznie dziedzinie jaką jest 
budownictwo mieszkaniowe.

Czego się mogą spodziewać czekający na klucz do nowsgo 
mieszkania przyszli lokatorzy nowych dzielnic i osiedli w 
całym kraju?

Zacznijmy od planów na lata 1969—70 i na następną 5- 
latkę.

Plan resortu budownictwa przewiduje oddanie w bieżą­
cym roku ponad 350 tysięcy izb mieszkalnych, a w roku 1970 
blisko 375 tysięcy izb.

Program budownictwa mieszkaniowego zawarty w Te­
zach Zjazdowych przewiduje wybudowanie w następnej 5- 
latce o 30—40 procent więcej powierzchni mieszkaniowej, 
niż w bieżącej. Oznacza to około 3,8—4 miliony izb, w tym 
dla ludności miejskiej około 3 miliony (głównie w formie 
budownictwa spółdzielczego).

Zadania ogromne i gdyby przyszło realizować je starymi 
metodami — pod hasłem: Felek podaj cegłę i wapno — wy­
konanie ich byłoby raczej nierealne. Na szczęście budownic­
two nasze przeżywa rewolucję techniczno-organizacyjną, 
której konsekwencją są coraz większe szanse na mieszkania 
lepsze, wygodniejsze i do tego budowane szybciej i taniej.

Rewolucji tej na imię: uprzemysłowienie. Jej historia się­
ga już pierwszych powojennych lat.

Fabryki domów
Zaczęło się to wkrótce po wojnie, gdy głód mieszkaniowy 

zmusił budowlanych do odejścia od tradycyjnych form po­
sługiwania się cegłą przy wznoszeniu nowych bloków. Dziś 
„fabryki domów” zakupione w Związku Radzieckim i NRD 
zaczynają pracować w Warszawie, Łodzi, Gdańsku, Byd­
goszczy, Lubiniu i Rybniku. Roczna „produkcja” każdej z 
nich wyniesie 8700 izb mieszkalnych. Projektuje się, że do 
roku 1985 uruchomionych zostanie blisko 50 takich fabryk, 
w znakomitej już większości produkcji krajowej.

Jednocześnie rozbudowany zostanie przemysł materiałów 
budowlanych. Na ten cel przeznacza się w bieżącej 5-latce 
ponad 21 miliardów złotych. Zużyje się je głównie na rozbu­
dowę i modernizację wielu zakładów tego przemysłu. Nie­
zależnie — do roku 1970 powstanie m. in. 14 nowych wytwór 
ni prefabrykatów, 3 zakłady betonów ciężkich oraz kilka 
fabryk płyt azbestowo - cementowych, kamionki kanaliza- 
cymeji itp. W przemyśle cementowym przewiduje się uru­
chomienie nowoczesnego giganta — cementowni „Chełm-II”. 
W roku 1971 cementownie: ..Kulawy” i ..Nowiny-II” powin­
ny ju% osiągnąć docelową produkcję rzędu 2,5 min ton rocz­
nie.

W-70. czyli nadzie?a na wygodę
Morze atramentu i góry papieru zużyto już w obronie lo­

katorów przed wsze’kiego rodzaju partactwem budowlanym
Dokończenie na str. 4

JERZY SOKOŁOWSKI
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UŁATWIA ZAPŁON WSZELKICH 
SILNIKÓW SPALINOWYCH

MIESZANKA PŁYNNO - GAZOWA 
W POSTACI AEROSOLU
DO NABYCIA: MOTOZBYT, STACJE BENZ. 
SKŁADNICE MASZYN ROLN. P Z C S
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UWAGA PRZYSZLI MIESZKAŃCY
NOWEGO OSIEDLA WINOGRADY!

Kierownictwo Szkoły Podstawowej nr 
przy ul. Ugory — prosi o zgłoszenie 
dzieci do kl. I na rok szkolny 1969/70 — 
eelem zapewnienia im miejsc w klasie.

29

Dotyczy to tych mieszkańców, którzy otrzy­
mają mieszkania na Winogradach w roku 1989. 
Zgłoszenia można składać w dniach 13 14 1 15 
stycznia 1969 r. w sekretariacie Szkoły — uU ;a 
Warzywna 24, w godz. od 9—13 oraz od 14—17. 

lub telefonicz.nie na nr 553-65.

Komunikaty
W związku z sygnalizowanymi przez Komende MO 

częstymi wypadkami kradzieży I włamań do miesz­
kań, strychów, pralni I innych pomieszczeń gospo­
darczych, Wydział Gospodarki Komunalnej i Miesz­
kaniowej — Prezydium Rady Narodowej m. Pozna­
nia — wzywa:
— administratorów budynków do przeprowadzenia

przeglądu zamków zamknięć pomieszczeń
wspólnego użytku lokatorów (klatki schodowe, 
ganki piwniczne, strychy, pralnie) i dokonania 
w razie potrzeby odpowiednich nanraw. wzgl. 
wymiany oraz <1o dopilnowania dn^r-Aw, ahy 
przestrzegali zamykania w. w. pomieszczeń o Ro­
dzinie 22;
dozorców do sprawdzania po godz. 22, czy bra­
my 1 drzwi wejściowe do nieruchomości sa 
zamknięte, zdarza się bowiem, że najemcy wra­
cając do domu po godz. 22 pozostawiała drzwi 
wejściowe do klatek schodowych otwarte;
najemców do należytego zabezpieczenia, w 
własnym interesie, drzwi wejściowych do miesz­
kań, piwnic i innych użytkowanych pomieszczeń 
gospodarczych (szopy, garaże itp.), oraz zamy­
kania bram i drzwi wejściowych do budynku.
w przypadku powrotu do domu po godz. 22, 
uniemożliwi osobom niepowołanym wstęp 
nieruchomości.

eo 
do

Jednocześnie informuje się, że w klucze do w. 
drzwi wejściowych najemcy mogą zaopatrywać__  
w własnym zakresie lub odpłatnie u administracji 
domu. K7?

sie

Miejskie Przedsiębiorstwo Energetyki Cieplnej 
w Poznaniu — Informuje zainteresowane 
Instytucje 1 Przedsiębiorstwa —

ZE ODSTĄPI NIEODPŁATNIE KAŻDA ILOSC 
ŻUŻLA z kotłowni na terenie m. Poznania 
(odbiór własnym transportem).

Szczegółowych informacji udzieli Dział Zaopatrzenia
MPEC — Poznań, ul. Bułgarska 67/85, tel. 67-90-77

Kio?ns

Miejskie Przedsiębiorstwo Oczyszczania — prosi 
Ob. Ob. Właścicieli wzgl. Administratorów nieru­
chomości O WPŁACANIE na konto PKO nr 5-8-8638. 
wzgl. do kasy Przedsiębiorstwa przy ul. StallnBradz- 
kiej 69 — miesięcznych rat za styczeń I luty 1969 r. 
za oczyszczanie, wywóz nieczystości stałych, w wy­
sokości raty miesięcznej za grudzień losR. FaWu-y
za wymienione usługi zostaną doręczone 
miesiąca lutego. 1.969 r.

Kasa czynna — od godz. 7—11.30,

w ciągu

w sobotę od godz. 7—11.
M85

Pracownicy poszukiwani
Dyiekcja Instytutu Uprawy Nawożenia i Gieboznaw 
•twa — poszukuje
— KANDYDATÓW na stanowisko DYREKTORA 

ZAKŁADU DOŚWIADCZALNEGO.
Wymagane wykształcenie rolnicze i co najmniej 
5-letni staż pracy w produkcji rolnej. Wynagro­
dzenie wg układu zbiorowego pracy w rolnic­
twie.

Oferty prosimy kierować do Dyrekcji IUNG w Pu­
ławach. 39678g

+ W dniu 7 stycznia 1969 r. zmarł, przeżywszy 
lat 69, nasz najdroższy mąż. ojciec, dziadek, 

zięć, brat, szwagier i wujek, śp.

LUDWIK SZCZECIŃSKI
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 11 bm. 

o godz. 11 z kaplicy cmentarnej na Junlkowie.

W głębokim smutku pogrążona
RODZINA

Poznań, ul. Grochowe Łąki 6. 401572

+ Dnia 8 stycznia 1969 r. zmarła nagle, na­
maszczona Olejami św., nasza kochana mat­

ka, teściowa, babcia 1 prababcia, przeżywszy 
75 lat, śp.

WANDA ELIMER
z domu PILARSKA

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 11. I. 
1969 r. o godz. 11.10 z kaplicy cmentarnej na 
Górczynie.

W głębokim smutku pogrążeni
CÓRKI, SYNOWIE, SYNOWE, 

ZIĘCIOWIE, WNUKI i PRAWNUKI
Poznań, ul. Srzanleckie! 1 m. 17. 402)?i»

tDnla 8 stycznia 1969 roku zmarł po długich 
cierpieniach, przeżywszy lat 84, śp.

MODEST LISIEWSKI
Pogrzeb odbędzie się w sobotę. <’nla 11 bm. 

o godz. 12.45 na cmentarzu na Junlkowie,

o czym zawiadamiają 
w głębokim smutku pogrążone 

ZONA z CÓRKĄ, SIOSTRA i RODZINA

Dnia 7 stycznia 1969 roku zmarł po długich 
I ciężkich cierpieniach, opatrzony Sakramenta­
mi św., nasz najukochańszy mąż, ojciec, teść 
i dziadek, przeżywszy lat 59. śp.

LEON BEYER
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 11 bm. 

o godz. 14 z domu żałoby w Czerwonaku na 
cmentarz w Kleinie.

O bolesnej stracie zawiadamiają 
ŻONA, CÓRKI, SYN, SYNOWA, 

ZIĘĆ I WNUKI
Czerwonak Wołsztvn 4O'»?»ę

'POZNAŃ, 
Grunwaldzka 19

Cukiernik poszukuje pra 
cy. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 
40?34g.
Dochodzącą pomoc domo 
wą na dobrych warun­
kach natychmiast przyj- 
mę. Płomienna 13b m. 9,
przy Swobody. «133g
Pani z referencjami Zao­
piekuje się dzieckiem lub 
chorą. Warunek spora­
dycznie nocleg. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 10 
dla 39948g.
Potrzebny uczeń — fry- 
zjerstwo meskie. Poznań, 
Świerczewskiego 31. 3923Sg
Potrzebna zaraz opiekun­
ka do 2'Ą-letniego dziec­
ka. Adres wskaże „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
39406g.

Monety dawne „Oblęże­
nie Zamościa 1813 r.” o- 
raz „Wolne miasto Kra­
ków” kuplę. Oferty lub 
telefon 627-38. po godz. 18.
Maćkowiak. 394S9R

Telewizor, magnetofon, 
skuter Osa — uszkodzone 
okazv1nie kunie. Oferty 
„Praca”, Grunwaldzka 19 
dla 4018UC____________ ___
Monety dawne, każda 
Ilość I całe zbiory kupie. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 39469g lub 
telefon 627-38, po godz. 18.
Maćkowiak. »9469g

Wózki dziecięce ostatnia 
nowość, głębokie, space­
rowe poleca Wytwórnia 
— Orzeszkowej 18a.

40173g
Wózki dziecięce, bliźnia­
cze, nalnowsze modele 
noleer. Wytwórnia Choj­
nacki. noznań. Zba=zvń-
ska 19 401482
Sypialnie tanio sprzedam. 
Marszałkowska 1 m. 2. od
godz. 18. 3973 e
Piec do c. o. ..Camino” 
oraz piec stałopalny, ema 
Howany. okazyjnie sprze­
dam. Poznań. Wojska Pol
«kieeo 45.

Pianino, płyta metalowa, 
sprzedam. Ćiosańskl. Buk
nl Reszki 1. 11803
Sprzedam stół bilardowy. 
Podstolska 2, od godz. 18. 

3941®g

Kupię własnościowe mie­
szkanie spółdzielcze M3. 
Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 39443g.

njPokój, kuchnia, działka — 
|v Środzie zamienię na 

mieszkanie w Poznaniu 
'.ub okolicy. Oferty „Pra 
■a”. Grunwaldzka 19 dla 
1155p.
ttliwicei Mieszkanie dwu 
pokojowe. zamienię na 
codobne, lub większe w 
Ostrowie Wlkp. Wiado­
mość: Ostrów Wlkp., ul. 
Manifestu Lipcowego 30

17. 39895g

Przedsiębiorstwo PGR 
Przybysław 

z siedź, w Raszewach 
pow. Jarocin.

UNIEWAŻNIA 
zagubiona pieczątkę 
wewnątrzzakładową 

poniższej treści: 
Państwowe 

Gospodarstwo Rolne 
Przybyslaw 

z siedź, w Raszewach, 
pow. Jarocin 

Przedsiębiorstwo 
Państwowe 

Zakład PGR Kretków 
poczta i st. kolejowa 

Żerków, 
telefon Żerków 50 

K37

Nie ruch o ni uści

Sprzedani 1,8 ha gruntu 
z zabudowaniem — małe 
miasto ^przemysłowe, do­
bra komunikacja. Oferty 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla I152p.

Wille jednorodzinne, do­
my bliźniacze, domy z 
ogrodami — szklarniami 
— różne inne obiekty na 
dające się na przemysł w 
Poznaniu i na peryfe­
riach, stale polecam - 
przyjmuję nowe zlecenia 
Adamski, Poznań, Matej­
ki 33a. 40196g

Zygmunt Marciniak, zam. 
w Ostro'wie Wlkp. zgubił 
legitymację ZBoWiD-u —
nr 8120. 1177p
Okulary specjalne dwu- 
ogniskowe w biało-nie- 
biesklm futerale z pla­
stiku zgubiono 3 stycz­
nia na trasie Dietetycz­
na — Sołacz. Uczciwego 
znalazcę proszę o zwrot 
za dobrym wynagrodze­
niem, ewentualnie sa­
mych szkieł. Studium ic 
zvków Obcych, Różana 
17. 40168g
Zgubiono legitymację służ 
bowa na nazwisko Wła­
dysław Gubańskl, wyda­
ną przez Centralny Urząd 
Jakości i Miar z dnia I. 
TT. lis? r nr TV/?2. 1153n

Płaszcze, kurtki, o'itv 
skórzane farbuję, zam­
szowe odnawiam. 27 Grud
nia 5. 38995g
Wspólnika, fachowca ao 
hetonlarni poszukuje. O- 
ferty ..Prasa”, Grunwald? 
ka 19 dla 39268g,
Kołdry wykonuję, prze­
rabiam. Niecała 8. 

3946008
Poszukuję lokalu na war 
sztat ślusarski w dzielni­
cy Grunwald. Oferty — 
..Prasa” Grunwaldzka 19. 
dla 40193g.

Matrymonialne
Biuro Matrymonialne — 
„Małżeństwo” Poznań, Li 
belta 29 — urządza 2 'li­
tego w „Adrii” Karnawa 
łowy Bal Samotnych, na 
który zaprasza wszyst­
kich samotnych. Bilety z 
bonami konsumpcyjnym! 
do nabycia wyłącznie w 
Biurze przy Libelta, godz. 
15—19. 40126K

Panna lat 45, brunetka z 
średnim wykształceniem 
pozna pana do lat 58. Cel 
matrvmonialny. Cfertv — 
..Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 1142p.

Panna lat 38 niebiedna, 
niebrzydka z mieszka­
niem. dobrze sytuowana, 
pozna uczciwego kawale­
ra bez nałogów do lat 45. 
Oferty „Prasa” Grunwal 
dzka 19 dla 1151p.

W dniu 8 stycznia 1969 r. zmarł, przeżywszy 
lat 68, mój najukochańszy mąż. nasz najlepszy 
ojciec, teść 1 najtroskliwszy dziadek, śp.

LEOPOLD KRZYŻANOWSKI
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 11 bm. 

o godz. 10.30 z kaplicy cmentarnej na Junlko- 
wie.

W głębokim smutku pogrążone
2ONA 1 RODZINA

4ni«ę

+ Dnla 7 stycznia 1969 r. zmarła, opatrzona Sa­
kramentami św., moja najukochańsza żona, 

nasza mamusia, ciocia, szwaglerka, teściowa 
l babcia, przeżywszy 83 lata, śp.

AGNIESZKA TOMCZAK
z domu KOWALCZYK

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 11 bm. 
o godz. 10.30 na cmentarzu przy ul. Bluszczo­
wej na Dębcu.

W głębokim smutku pogrążony
MĄ2 z CÓRKAMI

Poznań, ul. Maszynowa 5 m. 1. 4O188C

Dnia ? stycznia 1969 r. odszedł od nas niespo­
dziewanie nasz kochany i drogi mąż, ojdee 
l dziadek, przeżywszy lat 76, śp.

LUDWIK KIEŁCZEWSKI
Wyprowadzenie zwłok z domu żałoby do ko­

ścioła parafialnego w Łopiennie i na cmentarz 
odbędzie się w piątek, dnia 10 bm. o godz. 13.

W imieniu w smutku pogrążonych
MATKI, BRACI 1 RODZINY 

zawiadamia
KS. TADEUSZ KIEŁCZEWSKI

48ian»

S. Zasada starterem na stadionie Leqii

13 samochodów wystartuje 
z Warszawy do Rajdu MC

Łyżwiarze figurowi 
wałczą o tytuły MP

j Spotkanie dziennikarzy w PZMot

W Polskim Związku Motorowym odbyła się 9 bm. konferencja pra­
sowa, na której poinformowano dziennikarzy stołecznych redakcji 
o wynikach sportowych i gospodarczych związku w ubiegłym roku 
oraz zamierzeniach na bieżący rok. Prezes Zarządu Głównego PZMot. 
— mgr inż. R. Pijanowski podziękował m. in. dziennikarzom zaj­
mującym się problematyką sportu i turystyki motorowej za do-
tychczasową współpracę.

Poinformował on żównież o pod­
jętej przed plenum ZG PZMot. 
uchwale w sprawie działalności 
ideowo-wychowawczej w jednost­
kach PZMot. i Automobilklubach, 
która opracowana została w opar­
ciu o uchwały V Zjazdu partit.

W czasie konferencji podano 
również kilka wiadomości doty­
czących sportu motorowego.

Najważniejszym wydarzeniem w 
najbliższych dniach będzie udział 
polskich kierowców w Rajdzie 
Monte Carlo. Nasze trzy załogi: 
Weiner 1 Kareł, Smorawiński 1 
Nowicki oraz Dalka i Olszewski, 
wraz z innymi 13 załogami wystar-

uczestnik tej wielkiej imprezy — 
Sobiesław Zasada, tym razem bę-
dzle starterem na stadionie 

Uczestnikom konferencji 
wej zademonstrowano też 
Polski motocykl rajdowy

Legli, 
praso- 
nowy 
„Pro-

mot”, na którym będą w tym 
roku startować nasi zawodnicy. 
Motocykl , wyprodukowany w za­
kładach Polskiego Związku Moto­
rowego w Warszawie, posiada sil­
nik austracklej firmy „Puch”, na­
tomiast pozostałe elementy skon­
struowane l wykonane zostały w 
Polsce, (ot)

W czwartek rozpoczęły się na 
Torwarze indywidualne mistrzo­
stwa Polski w łyżwiarstwie fi­
gurowym. Na starcie zawodów sta 
nęła rekordowa liczba ponad 130 
zawodniczek i zawodników. Z 
obrońców tytułów zabrakło jedy 
nie 7-krotnej mistrzyni Polski 
Elżbiety Kośclk-Koczybowej, któ­
ra zakończyła swą karierę spor­
tową.

W pierwszym dniu mistrzostw 
odbyła się jazda obowiązkową 
klasy drugiej. Wśród dziewcząt 
zdecydowany prym wiodły warsza 
wianki, które zajmują pięć pierw 
szych miejsc. Prowadzi M. Małek 
(Łączność) — 273.4 pkt. przed swą 
koleżanką klubową. K. Plotrow 
ską — 263,8 pkt.

W konkurencji chłopców prowa 
dzi W. Kotnis (Łączność) — 207,9
pkt. 
199,7

W 
mie

przed A. Sciblorem (Legia) — 
pkt.
tańcach na lodzie po progra 
obowiązkowym na czele znaj

tują do 
godz. 22 
sza wie.

Trasa

tej Imprezy 17 bm. o ok.
ze stadionu Legii w

tegorocznego Rajdu
wadzi również przez Poznań,

War-

pro- 
gdzie

zawodnicy spodziewani są w so­
botę (18 bm.) w godz. wieczor­
nych. Jak już informowaliśmy 
Punkt Kontrolny Czasu znajdo­
wać się będzie tym razem w 
Ośrodku Sportowym przy ul. 
Chwiałkowsklego.

Załoga poznańsko-krakowska
(Smorawiński i Nowicki) przeby­
wa obecnie w Alpach, gdzie za- 
poznaje się z najtrudniejszymi od­
cinkami trasy. Zawodnicy ci 
najbliższych dniach wracają 
kraju.

Wśród zawodników, którzy

do

za
punkt startowy wybrali Warsza­
wę znalazł się m. In. ubiegłorocz­
ny zwycięzca RMC — Victor El- 
ford, który pojedzie na samocho­
dzie „Porsche-911 S”. 8-krotny

dalekopisem
RYBARCZYK I NOWICKI

W PÓŁFINALE MISTRZOSTW 
INDII

Na międzynarodowych teniso­
wych mistrzostwach Indii w grze 
podwójnej para polska, Rybar- 
czyk i Nowicki zakwalifikowała 
się do półfinału, zwyciężając parę 
Mlnotra — Dhawan (Indie) 7:5, 
11:9. Gorzej powiodło się Polakom 
w grze pojedynczej. W czwartej 
rundzie Nowicki przegrał z Ru­
munem Dronem 4:6, 6:4, 8:10. a 
Rybarczyk uległ Mlsra (India) 2:6, 
10:12. ( '

PUCHAR 
ZDOBYWCÓW PUCHARÓW 

W KOSZYKÓWCE
W rewanżowym meczu ellmina- 

cyjnvm o Puchar Zdobywców Pu­
charów w koszykówce mężczyzn 
Olimpia Lubiana pokonała turec­
ki zespół Altinordu Genclik Izmir 
79:86 (37:31). Jugosłowianie, którzy 
wygrali także pierwszy mecz 70:57, 
awansowali do następnej rundy. 
Ich przeciwnikiem! będzie Bayern 
Monachium, (t)

Uwaga narciarze!
Okręgowa Komisja Turystyki 

Narciarskiej PTTK wznawia tra­
dycyjne spotkania na nartach. 
Najbliższe odbędzie się w niedzie­
lę 12 bm. przed południem w Oso- 
wej Górze.

duje się para E. Gubrynowlcz — 
Jan Darski — 60,4 pkt. przed T. 
Budaszewską i W. Bleńkiem 
(Włókniarz Łódź) — 57,7 pkt oraz 
B. Migdał i A. Wojtaszkiem (War­
szawianka) — 53,1 pkt.

Z 7 par sportowych najlepiej 
zaprezentowali się Ewa Krzyszkle 
wicz i P. Bafla (Warszawianka) 
— 39,2 pkt.. którzy wyprzedzają 
E. Maciążek i A. Kempińskiego 
(Odra Opole) — 37,5 pkt. (ot)

Ofensywa na młodzież w „Gwardii"
„Główną uwagę zwrócimy w 

tym roku na młodzież — powie­
dział wiceprezes Federacji Sporto 
wej „Gwardia” w rozmowie z 
przedstawicielem PAP. Mamy w 
swoich szeregach ok. 200 młodych 
zawodników, zaliczonych do gru­
py nadziei olimpijskich na Mo­
nachium. Właśnie im chcemy po 
święcić najwięcej uwagi w na­
szej działalności. Pragnęlibyśmy, 
aby nieomal wszyscy z nich zna­
leźli się w reprezentacji Polski 
na monachijskie igrzyska. Mamy 
— dodał W. Sienkiewicz — popar 
cle dla naszych zamierzeń w kle 
rownictwie resortu i jestem prze 
konany, że uda nam się zrealizo­
wać nasze plany”.

„Pod keniec ubiegłego roku — 
powiedział płk Sienkiewicz — po 
wołaliśmy 47 sekcji wiodących, 
które zostaną w tym roku i w la 
tach następnych otoczone specjał 
ną opieką Federacji. Będziemy 
starali się na każdym kroku udo 
stepnić im wszystkie możliwe 
środki potrzebne do podniesienia 
poziomu. Temu celowi służyć bę­
dą zarówno dotade finansowe, 
jak i pomoc w realizacji kontak­
tów, stanu istniejących urządzeń 
sportowych. Na stadionie Wisły 
w Krakowie np. oddano do użyt­
ku w tym roku nowoczesne uczą 
dżćnla do przeprowadzenia zawo 
dów lekkoatletycznych z 8-toro- 
wa bieżnią Stadiony „Wisły” i 
..Olimpii” Poznań otrzymają o- 
świetlenie. Będzie można na nich 
organizować imprezy wieczorem. 
Otrzyma również oświetlenie tor 
żużlowy w Gdańsku. W sierpniu 
odbędzie się w Krakowie na. sta­
dionie Wisły spartakiada gwardyj 
ska, w której wezmą udział re­
prezentacje z krajów socjalisty­
cznych. odpowiedników naszej 
Gwardii.

Obok ustalonych od kilku lat 
kontaktów zagranicznych odbę­
dzie się w tym roku, W związku 
z 25-leciem powstania Milicji O- 
bywatelskiej 1 Korpusu Bezpie­
czeństwa Wewnętrznego wiele 
imprez międzynarodowych w Pol 
sce. Będziemy gościli sportowców 
z krajów socjalistycznych 1 z kra 
jów zachodnich. Myślę — powie­
dział na zakończenie płk Sienkie­
wicz — że poprzez lepszy dobór 
trenerów, troskliwszą opiekę nad 
młodzieżą, przez dostarczenie tej 
młodzieży większej ilości dobrego 
sprzętu — potrafimy w tym roku 
podnieść na wyższy poziom sport 
wyczynowy w naszej Federacji”.

PAP

Roczna dyskwalifikacja 
Władysława Komara
Komisja Wychowania 1 Dyscy­

pliny PZLA rozpatrzyła na 
swym ostatnim posiedzeniu spra­
wę Władysława Nikiciuka i Wła 
dysława Komara, usuniętych ze 
zgrupowania w Ciechocinku za 
niewłaściwe zachowanie i zawie­
szonych następnie w prawach za 
wodników przez PZLA do czasu 
zbadania wszystkich okoliczności.

Po wysłuchaniu sprawozdania 
członków specjalnej komisji po­
stanowiono przywrócić prawa za­
wodnika Władysławowi Nikiclu- 
kowl, bowiem stwierdzono, że nie 
było podstaw do zastosowania ka 
ry dyscyplinarnej.

W stosunku do Władysława Ko 
mara komisja orzekła karę dy­
skwalifikacji na przeciąg jednego 
roku, do 16 grudnia 1969 r. (PAP)

+ Dnia 8 stycznia 1969 roku zmarł po długich
i ciężkich cierpieniach, opatrzony Sakra­

mentami św., mój najdroższy i niezapomniany 
mąż. ukochany brat, wujek, szwagier i kuzyn, 
przeżywszy lat 71.

STEFAN
powstaniec

Pogrzeb odbędzie się 
o godz. 11.30 z kaplicy 
nie.

MELLER
wielkopolski 
w sobotę, dnia II bm. 
cmentarnej na Górczy-

W głębokim smutku pogrążone 
ZONA i RODZINA

Poznań. Mottego s. 40151Ę

Dnia 8. I. 1969 r. zmarł nagle w wieku 81 lat, 
długoletni 1 ceniony działacz spółdzielczości.

członek Rady Spółdzielni, przewodniczący 
Komisji Rewizyjnej Rady, odznaczony Odznaką 

Zasłużonego Działacza Ruchu Spółdzielczego

KAROL RYDZY

Rodzinie Zmarłego
WYRAZY GŁĘBOKIEGO WSPÓŁCZUCIA

RADA SPÓŁDZIELNI - ZARZAD 
PRACOWNICY l CZŁONKOWIE 

Pogrzeb odbędzie się dnia 11. L 1969 roku
w Czarnkowie o godz. 11. 402092

Dnia 8 stycznia 1969 r. zmarł nagle 
KOLEGA

LEOPOLD KRZYŻANOWSKI
honorowy sędzia piłki nożnej, b. długoletni 

przewodniczący Wydziału Sędziowskiego 
i członek Zarządu POZPN.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 11 bm. 
o godz. 10.30 z kaplicy cmentarnej na Juni- 
kowie.

Sędziów piłkarskich oraz działaczy prosimy 
o liczny udział w pogrzebie.

WYRAZY GŁĘBOKIEGO WSPÓŁCZUCIA
Rodzinie Zmarłego 

składają: 
Poznański Okręgowy Związek Piłki Nożnej 

oraz
Wvdział Sędziowski KIM

R^^jo Kolegium; Marian Kleislerowłez tsekretars redakcji) Tadeusz Kaczmarek, Zbigniew Mika, Wiesław Porzi-cki (zastępca • 
redaktora naczelnego) Mieczysław Skapski Zbigniew Szumowski Leziaw Tokarski (redaktor naczelny). Telefony 811-21 taczy wszystkie • 
oziałg; sekretariat redakcji 657-70 w godz od 0—18: redaktor naczelny 857-76; zastępca red naczelnego 657-18: sekretarz redakcji 648-85 • 
oztai łączności z czytelnikami - informacje dla czytelników 657-18 dział miejski 859-39: redakcje nocna 430-73 453-31 Wydawca; ; 
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tDnla 8 stycznia 1969 r. zmarła po ciężkiej 
chorobie moja niezapomniana żona, siostra 
1 elocla

ROZALIA MICHALAK
z domu KALISZAN

Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 10 bm. t 
o godz. 15.15 na Junlkowie.

W smutku pogrążeni
MĄ2 i rodzina

Poznań, Polna 17 m. 40. 40253g c

+ W dniu 8 stycznia 1969 r. zmarł po krótkich 
lecz ciężkich cierpieniach, nasz najukochań­

szy ojetec, syn, brat teść, dziadek, szwagier 
i wujek, przeżywszy lat 64, śp.

STEFAN NOWAKOWSKI
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 11 bm. 

o godzinie 13.30 na cmentarzu parafialnym 
w Iwnle. ,

W głębokim smutku pogrążona
RODZINA

Konstancin, Poznań, Iwno, 
Rvdgoszcz. Krotoszyn. 40212g

+ Dnla 7 stycznia 1969 r. zginął śmiercią tra­
giczną mój najdroższy mąż, ukochany tatuś, 

przeżywszy lat 55, śp.

ALOJZY ADAMSKI
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia U bm. 

o godz. 12 z kaplicy cmentarnej na Miłostowie.

W głębokim smutku 

o bolesnej stracie zawiadamiają 
ZONA z CÓRKĄ 1 RODZINA 

40711 w

+ Z głębokim bólem i żalem zawiodamiamv, 
że w dniu 8 stycznia 1969 r. odeszła od nas 

nagle, namaszczona Olejami św., w wieku 68 
lat, śp.

ANNA ZMACZYŃSKA
z d. SZAFRAŃSKA

Pogrzeb odbędzie się w dniu 11. I. 1989 roku 
o godz. 15 z kaplicy cmentarnej w Żabikowie.

W głębokim smutku pogrążeni 
MĄ2, CÓR&A, ZIĘĆ, WNUCZKA

i RODZINA
Żablkowo, Poznań. 40240g
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TEATRY

STYCZEŃ 
10

Piątek

Jana

Słońce: 8—16

POLSKI — Z. 19 „Nigdy nic nie 
wiadomo”; NOWY — g. 16.30 „Kło­
poty zbója Madeja”; OPERA — g. 
19 „Tannhłiuser”; OPERETKA — 
g. 19 „Wesoła wojna”; MARCINEK 
— g. 17 „Noc cudów” (przedstaw, 
zamkn.).

KINA

KINO DOBRYCH FILMÓW MU­
ZA — g. 19, 12.30, 15 „Fantomas 
wraca” (franc. 14 1.), g. 17.30. 20 
„Tom Jones”; APOLLO — g. 10, 
13. 16.30, 19.30 ..Agent o dwóch twa 
rzach” (ang.-franc. 14 1.); BAŁ­
TYK — g. 10, 12.30, 15.30, 18. 20.15 
„El Greco” (wł.-fr. 14 1.): CZTER­
NASTKA — g. 10, 12.30, 15.30, 18, 20.15 
..Porwanie dziewic” (rum. 16 l.»: 
GONG — g. 10. 12 „Najazd Czarne 
go Księcia” (radź. 11 1.), g. 16, 18, 20 
„Rozwód z miłości” (weg. 16 1.): 
GRUNWALD — g. 17 „Pamiatka z 
celulozy” (poi. 14 I.), g. 19.30 ..Ko­
chany łobuz.” (franc. 16 1.); GWIA 
ZDA — g. 10.30. 13 „Ostatni Mohi­
kanin” (NRF 11 1.), g. 15.30, 18, 
20.15 ..Szeherezada” (franc. 16 U: 
KOSMOS — g. 17, 20 „Anna Kare­
nina” (radź. 16 1.): MALTA — g. 
16. 19 „Hrabina Cosel” (nol. 14 1.): 
MINIATURKA — g. 15.30. 17.30, 
19.30. „Królewski urlop” (bułg. 14 
1.1: OLIMPIA — g. 10. 12.30 „Mały 
zbieg” (radź.-jap. 11 1.). g. 15. 17.30. 
20 „Zabawa w masakrę” (franc. 
16 1.); OSIEDLE — g. 16, 18, 20 
„Niezrozumiany” (włos, 14 1.1: 
PANCERNIAK — g. 17.30. 20 „Udrę 
ka i ekstaza” (włos. 14 1.1: PAŁA­
COWE — g. 19.30 ..Wypadek” (ang. 
18 1.); PRZYJAŹŃ — g. 15.30, 18, 
20.15 „Wilcze echa” (poi. 14 1.1: 
RTALTO — g. 10. 12, 14. 16. 18. 20 
„Trzv topole” (radź. 14 1.): RU­
SAŁKA — g. 17, 19.30 „Winnetou” 
III cz. (Jug. 11 1.1; SCALA — g. 16 
„Ostatni po Bogu” (poi. 14 ].), g. 
18. 20 „Poradnik (matrymonia1nv” 
(poi. 16 1.): TĘCZA — g. 17, 19 
„Hasło Korn” (nol. 14 1.1 ■ WART* 
— g. 10. 12.30. 15 17.30 „Angelika i 
król” (franc. 16 1.). g. 20 seans 
zemkn. rpKF UR ZMS): WG7.AC' 
WTCZ (Puszczykowo) — g. 17. 10.15 
„Kasia Ballou” (USA 16 1.); WIL­
DA — g. ]0. 12.30, 15. 17.30. 20 
„Strzały o zmierzchu” (USA 16 !.)• 
WRZOS (Luboń) — g. 19 „Lubo- 
ziem” DKF; WRZOS (Mosina) — 
g. 17, 19.15 „Twardzi ludzie” 
(franc. 16 1.); FOTOPLASTIKON — 
g. 12—21 „Z krajów Dalekiego
Wschodu”.

mNCTOTY
Aula UAM — g, 19.30 — Koncert 

symfoniczny — dyrygent- Z. Szo­
stak. soliści: M. Koczorowski — 
obój. Z. Słowik — skrzypce. A. 
Imalska — alt. K. Mvrlak — tenor 
P. Liszkowski — bas.

MUZEA

Archeologiczne (I^odna 27) — 
g. 13—19.

Historii m. Poznania (Stary Ry­
nek) — g. 10—15.

Historii Ruchu Robotniczego 
(St. Rynek 45) — g. 10—18.

Instrumentów Muzycznych (Sta­
ry Rynek 45) — g. 9—15.

Przyrodnicze (Świerczewskiego 
19) — g. 11—18.

Narodowe (Al. Marcinkowskiego 
9) — g. 9—15.

Rolnictwa (Szreniawa k/Pozna- 
nia) - g. 10—17.

Rzemiosł Artystycznych (Zamek 
Przemysława) — g. 10—15.

Wielkopolskie Muzeum Wojsko­
we (St. Rynek) — g. 11—17.

Wyzwolenia Poznania (Cytadela) 
— g. 11—18.

Muzeum w Rogalinie — g. 9—15.
Muzeum w Gołuchowie — g. 

10—16.
Muzeum w Kórniku — g. 9—15.

wystawy

Klub MPiK (Ratajczaka 39) — 
„Pomnik Powstańców Wielkopol­

skich 1918—1919 w Poznaniu” w 
fotografii M. Kucharskiego — g. 
12—18.

Salon ARPO (St. Rynek — Arse­
nał) — Malarstwo Treny Zmarzliń- 
skiej-Dziesiewskiej — g. 10—18.

Muzeum Narodowe — .Malar­
stwo lacka Malczewskiego” — 
g. 9—15.

Muzeum Historii m. Poznania — 
„Józef Struś z Poznania - lekarz 
i uczony Odrodzenia” — g. 10—15.

Muzeum Historii Ruchu Robot­
niczego — „KPP PPR i PZPR w 
Wielkopolsce” — g. 10—18.

Biblioteka Główna UAM (Rataj­
czaka 38/40) — „Dzieje oręża pol­
skiego” — g. 8—20.

BWA (Arsenał — St. Rynek) — 
„Salon Jesienny” — g. .10—18 (do 
10. I. 1969).

WOIT (Stary Rynek 10) — „Kraj 
obraz okolic Leszna” fotogramy 
H. Frąckowiaka — g. 9—19.

PTF 'Paderewskiego 7) - Wysta 
wa zbiorowa Gdańskiego Tow. Fo 
tograficznego — g. 10—19.

Pałac Kultury (Armii Czerwo­
ne)) — hol główny parter — 
„XXVI Przegląd Nowości Wvdaw 
niczvch Miesiąca” — g. 10—18 (do 
13 bm.).

Muzeum Rzemiosł Artystycznych 
(Zamek Przemysława) — „Powsta 
nie Wielkopolskie 1918—1919” — g. 
10—15.

nv->łjRv

Państwowy Szpital Kliniczny 
im. Pawłowa — interna, chirurgia, 
okulistyka (ul. Garbaty 17, tel. 
510-21).

Państwowy Szpital Kliniczny im. 
Święcickiego — laryngologia (ul. 
Przybyszewskiego 49, tel 67-12-31).

Pogotowie Ratunkowe (ul. Cheł­
mońskiego 20) Wypadki uliczne 
tel. 99. nagłe zachorowania w do­
mu — tel. 666-66; dla Poznania po-

Program na miarę możliwości
Wprawdzie możemy być przekonani, że większość obywate 

li naszego miasta żyje przygotowaniami do zabrania głosu w 
wielkim konkursie PREZYDIUM RADY NARODOWEJ i 
„GŁOSU WIELKOPOLSKIEGO” pod hasłem „POZNAŃ — 
1985”, jednak najbliższy nam wszystkim jest rok obecny. A 
właśnie zadania gospodarcze na ten rok będą — obok budże 
tu — tematem obrad sesji Rady Narodowej 14 bm- Warto 
więc zapoznać się już teraz z niektórymi zamierzeniami 
władz miasta.
Jak zwykle bywa w takich 

przypadkach, głównym ele­
mentem wytyczającym roz­
wój miasta jest przemysł. On 
też stanowi wyjście przy pro 
pozycjach poczynań gospodar­
czych na najbliższe kilkanaście 
miesięcy. Z drugiej zaś strony 
uwzględniono w planie gospo 
darczym najpilniejsze potrze­
by mieszkańców. Nie można je 
dnak ukrywać faktu, że opra­
cowując plan jego autorzy mu 
sieli brać pod uwagę możliwo 
ści finansowe miasta, poten­
cjał produkcyjny budownic­
twa nadal w naszym mieście 
niedostateczny i szereg innych 
czynników.

Zakłada się, że do końca te­
go roku Poznań będzie liczył 
nieco ponad 456 600 mieszkań­
ców. O ile jednak liczba oby­
wateli wzrośnie zaledwie o 
5 000 w stosunku do 1968 roku, 
to w zakresie zatrudnienia 
wzrost wyniesie 7.5 tys. Bę­
dziemy więc mieli w gospodar 
ce uspołecznionej już 241 000 
pracujących. Taka zwyżka — 
przy zakładanym wzroście wy 
dajności pracy i mechanizacji 
lub automatyzacji szeregu pro 
cesów technologicznych pozwo 
li uzyskać wartość globalnej 
produkcji równą kwocie uo- 
nad 25,7 mld. zł. Przy tej oka-

Znów awaria 
ciepłociągu 
na Ratajach

Wczoraj, przez kilka godzin 
lokatorzy domów na Osiedlu 
Piastowskim na Ratajach mieli 
znów zimno w mieszkaniach. 
Kolejna awaria, bodaj trzecia 
od grudnia, spowodowała roz­
goryczenie mieszkańców. Nic 
dziwnego Na dworze przecież 
jest mroźno.

Jak się okazało przyczyną 
zimnych grzejników w miesz­
kaniach i braku dopływu cie­
płej wody była awaria ciepło­
ciągu. Załoga „Hydrobudowy 
7”, która zakładała ciepłociąg, 
natychmiast przystąpiła do u- 
sunięcia uszkodzenia. Po 6 go 
dżinach ogrzewanie w miesz­
kaniach znów działało. Poin­
formował nas o tym inwestor 
Osiedla Piastowskiego zarząd 
Spółdzielni Mieszkaniowej „O- 
siedle Młodych”. Według jego 
zapewnień, dzisiaj w mieszka­
niach powinna panować nor­
malna temperatura, (a)

rady lekarskie tel. 637-35: podsta­
cje: ul. Kórnicka 6. Bukowa 8 I 
Ugory 18 — całą dobę; dla pow. 
poznańskiego (uL Kościuszki 103. 
tel. 566-66).

Ambulatoria: Internistyczne, pe­
diatryczne (ul. Chełmońskiego 20) 
— czynne cała dobę, stomatolo­
giczne (ul. Chełmońskiego 20) czyn 
ne od 18—7, w niedziele i święta ca 
ła dobę. Chirurgiczne I — ul. Kór­
nicka 8 tel. 707-19 — cała dobę: chi 
rurglczne II — ul. Kasprzaka 16. 
tel. 623-55 — całą dobę.

„Telefon Zaufania” nr 586-87 — 
czynny cała dobę (al. Marcinkow­
skiego 20) — dyżurujący lekarz 
psychiatra.

Apteki: al. Marcinkowskiego 11. 
cz.ynna całą dobę. Główna 53. 
Starołęcka 79 (dyżur nocny).

Miejska Lecznica dla Zwierząt 
ul. Grunwaldzka 248 tel. 67-24-14. 
od 8—21. w nocy nagłe wypadki.

RADIO
PIĄTEK — PROGRAM I: Fala 

1322 m i UKF 66,62 MHz (do g. 17); 
7.45 „Błękitna sztafeta”: 8.40 Nu­
ta za nuta: 9 Dla klas V: „Pan 
Mikołaj” — słuch A. Kochanow­
skiej: 9.40 Dla przedszkoli: „Za­
tańczymy krakowiaka”: 10 „Moby 
Dick” — fragm. 2 pow. H. Mel- 
viłle’a; 10.20 Z muzyki scenicznej; 
10.50 .Dr Żabiński przed , mikrofo 
nem”: 11 Dla klasy VI: /„Podzie­
mia miasta” — gawęda inż. W. 
Szolgini: 12.10 Koncert z polone­
zem: 13 Dla klas I—II: „Muzyka 
do marszu i biegu”: 13.20 „Swoj­
skie melodie”: 13.40 „Więcej, le­
piej. taniej”: 14 „Opowieści wę­
drownicze”: 14.20 Muz. operowa; 
15.ns Dla klas lic.: „Sad nad kwa­
sami”: 15.30 „Kurczątko Głupiat- 
ko” — opera dla dzieci' 16 Popo­
łudnie z młodością: 18 Rytmy mło 
dvrh: 18.40 Muzyka i Aktualności; 
19.20 „Ze wsi i o wsi”l 19.35 Konc. 
życzeń: 20.40 Mel. południa: 31 
„Radiowe Studio Piosenki”: 21.30 
Zespól Dziewiątką: 22 Mag. stu­
dencki: 23.15 Koncert wieczorny: 
0.10 Koncert życzeń: 0.30 Program 
nocny.

WIADOMOŚCI: 5. 6 7. 8. 12.05, 
15, 17.55, 20, 23, 24. 1. 2. 2.55.

PROGRAM II: Fala 407 m 1 UKF 
69,74 MHz; 7.50 Muz. poranna; 8.35 

zji trzeba dodać, że ostatnio w 
wielu zakładach produkcyj­
nych dobrze kształtuje się re­
lacja między produkcją a za­
trudnieniem. Niestety, w ta­
kich przypadkach, jak Alco, 
Wiepofama czy Zakłady Re- 
montowo-Montażowe Przemy, 
słu Papierniczego wskaźniki 
udziału zatrudnienia w proce­
sie zwiększania produkcji 
kształtują się na poziomie 50 
do 70 procent. Nie są to pro­
porcje prawidłowe.

W samym tylko przemyśle prze 
znaczy się około 1 mld. zł na in­
westycje. Pieniądze te będą po­
trzebne głównie na rozbudowę 
istniejących zakładów (HCP, Pol­
fa, ZNTK, Chłodnie Składowe, 
Wielkopolskie Zakłady Naprawy 
Samochodów itp) oraz m. in. na 
odtworzenie Poznańskich Zakła­
dów Graficznych. Niestety, szereg 
inwestycji należało odłożyć, wła­
śnie z powodu niedoborów mocy 
przerobowej w budownictwie.

W odniesieniu do przemysłu za 
rządzanego terenowo wypada 
przede wszystkim stwierdzić, że 
i on poważnie zwiększy swą pro­
dukcję, zwłaszcza na zaopatrzenie 
rynku lokalnego. Położy też głów 
ny nacisk na rozwój usług, któ­
rych brak dotkliwie daje się we 
znaki mieszkańcom (naprawy 
zmechanizowanego sprzętu domo­
wego, remonty, roboty instalacyj­
ne itp). Jedną z inwestycji, któ­
re wymagają podkreślenia, będzie 
kontynuacja budowy Stacji Dia­
gnostycznej i Obsługi Samocho­
dów przy ul. Kazimierza Wielkie 
go.

Najbardziej wszystkich za­
wsze interesują dane związa­
ne z rozwojem sieci handlo­
wej. W tym zakresie — z uwa 
gi na stały przybór masy to­
warowej — zakłada się, że 
obroty sklepów sięgną kwoty 
ponad 10,5 mld. zł. Ten wy­
nik będzie jednak handel mu- 
siał osiągnąć przy niezbyt 
zwiększonej liczbie sklepów. 
Ma ich wprawdzie przybyć 31 
(w tym 9 w nowych pawilo­
nach na peryferiach), jednak 
równocześnie 17 sklepów z róż 
nych przyczyn ulegnie likwi­
dacji. Czysty zysk — 14 pla­
cówek. Niewiele to jak na 
stale rosnące prawie półmilio 
nowe miasto, centrum wielkie 
go regionu i ośrodek handlu 
międzynarodowego.

Nie będzie się też mogła po 
pisać wielkimi nowościami ga 
stronomia. Obok 5 stołówek 
zamierza się oddać do użytku 
8 kawiarń, barów i restaura­
cji (3 na peryferiach) o łącznej 
liczbie 454 miejsc. Ogólna za­
tem liczba miejsc w tzw. 
otwartej gastronomii nie prze 
kroczy nawet 16 000.

W sumie — poprawi się ra­
czej handel na peryferiach, je 
dnakże też nie w takim sto-

„Fabrykanci absurdu” — rep. J. 
Kuśnierka; 8.55 Konc. Ork. Man 
dolinistów; 9.35 Z życia ZSRR; 
9.55 Kolorowy konc. poranny: 16.25 
„Lata Potopu” — fragm. dzienni­
ka W Kochowskiego: 10.50 Muz. 
z różnych epok; 13 Czas dobrych 
gospodarzy: 13.25 „Byłeś proro­
kiem kochanie” — fragm. pow.; 
13.45 Koncert solistów: 14.45 „Błe 
kitna sztafeta”: 15 Konc. Chóru 
Rozgł. Wrocł. PR; 15.21 Koncert 
estradowy; 15.50 „Przeszczepy dziś 
i jutro” — aud. 4; 17.10 Poznański 
koncert życzeń: 17.50 „Zima w 
POSTIW” — aud. sport. E. Pa­
cholskiego: 18.10 Aud. literacka: 
„Opowieść o zimowych ptakach”; 
18.30 Klub Entuzjastów Nowoczes­
ności — w opr. J. Kowalskie"'': 
18.45 — 13 lekcja j. ang.: 19.07 Gra 
Zespół Rozrywkowy Rozgł. Opol­
skiej; 19.30 Transm. konc. z Sali 
Filhar. Śląskiej w Katowicach; 
21.50 Muzyka rozrywkowa: 22.10 
Teatr PR: „Mgła”: 22.55 Nastro­
jowe melodie; 23.20 Muzyka tanecz 
na.

WIADOMOŚCI: 5.36. 6.30. 7.30, 
8.30, 9.30, 12.05. 16, 19, 21, 23.50.

PROGRAM III: UKF 66.62 MHz; 
17.05 Quodlibet — czyli co kto lu­
bi; 17.05 „Mieć i nie mieć” — ode. 
4 pow. E. Hemingway^: 17.40 So­
nety o instr. muzycznych — flet; 
18.05 Karnawał smutnych ludzi — 
rozmawiają W. Rómmel i St. Po- 
poff: 18.25 Wiek jazzu — aud. M. 
Jurkowskiej: 18.50 Kolędnicy z 
Chicago: 19 Co wieczór powieść — 
13 ode. „Zwycięstwa’* J Conra­
da: 19.30 Chcemy sie baw^ć... w 
muzvkę: 19.45 Mini-maz —'wyda­
nie dla fonoamato-ów: 20.05 Aneg­
doty teatralne opowiada I. Smia- 
łowski: 20.15 Śpiewa J. Lech: 20.25 
Omnibus muzyczny; 20.50 10 mi­
nut o mndzie: 21 Pół wieku pol­
skiej piosenki: 21.20 Turnie’ sak- 
sofonistów jazzowych: 21.50 Opera 
tygodnia — Gian-Carlo Menotti
Konsul”: 22.0? Gwiazda siedmiu 

wieczorów — Cilla Black: 22.15 
Nad Odro Nysa 1 Bałtykiem — 
rep K Melion: 22.35 Konc. instru 
mentalny J S. Bacha — koncert 
brandenburski: 73 Poezja n^oza — 
Ch. Baodclaire- 23.05 „Muzyka 
nocą”: 23.50 Śpiewa Louis Arm­
strong. 

pniu, jakby to wynikało z roz 
woju budownictwa mieszka­
niowego i istniejących już po 
trzeb.

MPK — a więc komunikacja ma 
sowa — powinna w tym roku o- 
trzymać 24 tramwaje i 14 autobu 
sów, a nadto 16 tramwajów z za­
ległych dostaw poprzedniego ro­
ku. Ale i w tym przypadku likwi 
dacji ma ulec 20 tramwajów i 10 
autobusów. No cóż — wysłużyły 
się staruszki. Szkoda więc, że 
nasz przemysł krajowy nie może 
zaspokoić wzrastających potrzeb 
komunikacji poznańskiej. A tym 
bardziej jest to konieczne, że w 
tym roku kontynuowane będą li­
czne prace przy przebudowie u- 
kładu ulic.

Gospodarka komunalna, w któ­
rej odnotować można wiele przed 
sięwzięć korzystnych dla ogółu 
mieszkańców (rozbudowa sieci ga 
zowej w centrum, na Winogra­
dach. Jeżycach i Górczynie. 
zwiększenie liczby odbiorców cie 
płą z elektrociepłowni do 15 300 
mieszkańców, czy wzrost usług w 
pralniach), przeznacza 146,5 min. 
zł na remonty kapitalne szeregu 
urządzeń miejskich.

I wreszcie sprawa najważ­
niejsza — mieszkania. Prze­
widuje się oddanie do użytku 
12,7 tys. izb mieszkalnych, 
głównie w budynkach spół­
dzielczych, oraz wyremonto­
wanie 310 budynków starych, 
kosztem 94 min. zł. Wpraw­
dzie plan przewiduje zwięk­
szenie wydatków na moderni 
zację i przebudowę mieszkań 
wspólnych, jednak wzrost na 
kładów w tej dziedzinie bę­
dzie jeszcze zbyt mały w po­
równaniu z aktualnymi potrze 
bami. (c)

Zapisy dzieci do szkoły
Wydział Oświaty i Kultury Pre 

zydium DRN Grunwald ogłasza 
zapisy dzieci urodzonych w roku 
1962, do klas I-szych szkół podsta 
wowych w dniach: 20, 21, 22, 23, 
24 stycznia br. w godzinach od 
14—17.

Rodzice lub prawni opiekuno­
wie zobowiązani są do osobistego 
zapisania dziecka w szkole obwo­
dowej, bez względu na rozwój u- 
mysłowy czy stan zdrowia dzie­
cka. Przy zgłaszaniu należy oka­
zać dowód osobisty rodziców z 
imieniem 1 nazwiskiem oraz datę 
urodzenia dziecka, oraz przedsta­
wić świadectwo szczepienia dzie­
cka przeciwko ospie, błonicy, gru 
żlicy, chorobie Heinego-Medina 
lub książeczkę zdrowia z odnoto­
wanymi datami szczepień, (na)

Podziękowanie za pracę społeczną
W zeszłym roku znacznie rozwinęły swą społeczną działał 

ność wildeckie komitety blokowe. Na ten temat mówił na 
środowym spotkaniu z przewodniczącymi komitetów sekre­
tarz Prezydium DRN — J. Goździk.
Podkreślił on, że w ubiegło­

rocznej działalności położono 
szczególny nacisk na pracę z 
dziećmi i młodzieżą. Przy nie­
których komitetach bloko­
wych jak np. nr 93 i 101 utwo­
rzono drużyny harcerskie, in­
ne wyróżniały się organizo­
waniem zajęć dla dzieci.

rEIEWIZJA
PIĄTEK: 9.55 — Progr. dla szkól 

— „Zajęcia techniczne” kl. VII 
„czujniki w urządzeniach sygna­
lizacyjnych”; 10.25 — „Edyta” — 
film TV — z cyklu „Stawka więk­
sza niż życie”: 15.05 — Z cyklu — 
„Wybieramy zawód” — przed ka­
merami dr E. Zachajkiewicz pod­
sekretarz stanu w Ministerstwie 
Oświaty i Szkolnictwa Wyższego: 
15.30 - Politechnika TV — Mate­
matyka — Kurs przygotowawczy 
„Okrąg” i „Wielokąty”: 16.35 — 
Dziennik: 16.45 — Dla dzieci — 
„Kino Ptyś”; 17.05 — Dla dzieci — 
„Miś z okienka”; 17.20 — Kronika 
Tygodnia: 17.35 — „Nie tylko dla 
pań”: 17.55 — „W Zatoce Amery­
ka” — rep. film, z cyklu „Od Bał­
tyku do Oceanu Spokojnego”: 
18.20 — Wszechnica TV — z cyklu 
„Polski Sezam” — „Rzecz o kilku 
surowcach”: 18.5o — „Definicje” 
— teleturniel: 19.20 — Dobranoc i 
dziennik: 20.05 — Teatr TV — 
„Zjazd koleżeński” — M. Promiń- 
ski. Wvkonawcv — Aktorzy scen 
krakowskich: 21.15 — „10 minut re 
cenzii” — przed kamerami — H. 
Michalski: 21.25 — „Protest 68” — 
film dokum.: 21.45 — Dziennik; 
22.10 Politechnika — powt.

SOBOTA: 9.30 — „Kupiłem tatę” 
— fab. film radź.: 10.55 — Dla 
szkół — Geografia kl. V — „Zie­
mia wydarta morzu”: 15.25 — TV 
Kurs Rolniczy — „Eksploatacja bu 
drnków inwentarskich”; 16 — 
Wych. fizyczne naszych dzieci: 
16.10 — Progr. tygodnia: 16.35 — 
Dziennik: 16.45 — Teatr Młodego 
Widza — E. Niziurski — „Sposób 
na Alcybiadesa” — Udział biora 
aktorzy scen warszawskich oraz 
młodzież szkół: 17.55 — „Gawędy 
wilków morskich”: 18.To. — Rep. 
z Mistrzostw Polski w ieżdzip fig. 
na lodzie: 18.45 — „Świat który 
nie może zginać” film: 19.20 — 
Dobranoc: 19.30 — Monitor: 20.’0 — 
..Karnawałowy przekładaniec”. 
Prowadzi — L. Kydryński: 21.25 — 
„Tele-Fcho”: 22.15 — Dziennik i 
windom, snortowe: 22.35 — ..Bal 
Mistrzów Sportu”: 23.35 — „Wie­
czór z F. Astairem” — filmowy 
próg, rozrywkowy.

TV zastrzega prawo zmian w 
programie.

42 oso&y

Uliczne żniwo śmierci - 
statek lekceważenia przepisów ruchu

W 1968 roku wydarzyło się w Poznaniu 1100 wypadków 
drogowych, w których zginęły 42 osoby, zaś 1057 odniosło 
rany. W porównaniu z 1967 rokiem zanotowano wzrost lici 
by wypadków o 26,7 procent. Liczba zabitych zmniejszyła 
się w stosunku do 1967 roku o jedną osobę.
W roku ubiegłym na poznań 

skich ulicach wystąpiło z ca­
łą ostrością bardzo niekorzyst­
ne zjawisko: błędy popełniane 
przez pieszych. Ci ostatni spo­
wodowali w 1968 r. 272 wypad 
ki, w których zginęło 18 osób, 
zaś 233 zostały ciężko ranne.

Z innych przyczyn powsta­
wania wypadków trzeba wy­
mienić nadmierną szybkość 
i nieudzielanie pierwszeństwa 
przejazdu. Pijaństwo było przy 
czyną 89 wypadków, zaś pozo­
stawienie dzieci bez opieki — 
27 wypadków.

Że poznańscy kierowcy nie 
zawsze szanują przepisy ko­
deksu drogowego świadczy 
najlepiej liczba ujawnionych 
przez MO wykroczeń. Jeżeli w 
1967 r. milicjanci Służby Ru­
chu interweniowali w 17 422 
przypadkach, to w roku ubieg 
łym już w 28 937. Bardzo czę­
sto przyczyną powstawania 
tragicznych w skutkach wy­
padków jest bezmyślność i 
brak orientacji. Typowym te­
go przykładem jest wypadek, 
który wydarzył się 7 bm. na 
skrzyżowaniu ulic Świerczew­
skiego i Grochowskiej, kiedy 
to kierowca dużego „Stara”, 
należącego do transportu bu­
downictwa, nie udzielił pierw 
szeństws przejazdu i wpadł 
na przejeżdżającą ul. Świer­
czewskiego „Zastavę”. Skutki 
tego zderzenia były tragiczne. 
Kierowca samochodu osobo­
wego zmarł po kilku godzi­
nach w szpitalu, zaś jadąca z

Budżetowa sesja 
DRN Nowe Miasto
Dzisiaj, o godz. 9, w świetlicy 

Poznańskich Zakładów Metalurgi­
cznych „Pornet” przy ul. Krańce 
wej 15 odbędzie się sesja DRN 
Nowe Miasto, poświęcona omó­
wieniu budżetu na rok obecny.

(na)

Komitety blokowe poświę­
ciły też dużo czasu na rozstrzy 
ganię spornych spraw między 
lokatorami. W zeszłym roku 
rozpatrzyły ich około 640. Bar 
dziej zawiłymi sprawami, zgła 
szanymi przez mieszkańców, 
zajmowały się komisje pojed­
nawcze działające przy komi­
tetach blokowych. Dzięki tej 
działalności znacznie zmniej­
szyła się liczba spraw kiero­
wanych do Kolegium Karno- 
Administracyjnego.

Na Wildzie działało w ze­
szłym roku 31 komitetów blo­
kowych. Spośród nich naiwięk 
szą aktywność przejawiały m. 
in. KB nr 84, którego przewód 
niczącvm jest F. Głowacki, nr 
93 — Cecylia Kaczor i nr 97 — 
L. Koza.

Za aktywność i ofiarność po­
dziękował działaczom komite­
tów blokowych przewodniczą­
cy Prezydium DRN — S. Ka­
miński, który wręczył też 
przedstawicielom KB upomin 
ki.

W tym roku wildeckie ko­
mitety blokowe działać będą 
na nieco innej zasadzie. W 
dzielnicy powstało 6 komite­
tów osiedjbwych, w skład któ­
rych wchodzi po kilka komi­
tetów blokowych. Na efekty 
tej innowacji trzeba jeszcze 
poczekać, (a)

—

Nie w magazynie 
lecz w warsztacie

Na VI stronie wczoraiszego wy­
dania „Głosu” zamieściliśmy in­
formacje pt. „Dwa wybuchy”, w 
której m. in. pisaliśmy o wypad­
ku w siedzibie Medycyny Sądo­
wej AM. Do informacji tej za- 
kradł się błąd. Wybuch o którym 
była mowa w notatce nastąpił 8 
bm. nie w magazynach Medycy­
ny Sądowej AM — Jak pisaliśmy, 
lecz w Wa-sztatach Naprawczych 
AM. mieszczących sie w tym sa­
mym gmachu co Zakład Medycy­
ny Sadowej.

Za błąd przepraszamy zaintere 
sowanych i czytelników. (—) 

nim pasażerka walczy ze 
śmiercią.

Rok 1969 będzie przebiegał 
pod znakiem uporządkowania 
ruchu pieszego w naszym 
mieście. Funkcjonariusze MO 
wraz ze społecznymi inspekto­
rami ruchu drogowego będą 
przeprowadzali liczne kontro­
le, akcje profilaktyczne itp. 
Egzekwować będą również su­
rowe kary wobec nie przestrze 
gających podstawowych prze­
pisów. (s)

A ...dozorca domów T. B. 6 
tym, że od miesiąca MPO nie wy­
wozi śmieci z posesji przy uli­
cach: Jerzego 5, Gwardii Ludowej 
58 i Poznańskiej 18a. Interwencje 
administracji i dozorcy nie poma- 
gają. . .

A ...pasażerowie autobusu linfl 
57, prosząc aby regularniej odcho­
dziły autobusy z przystanku przy 
ul. Wierzbowej. Często zdarza się, 
że pasażerowie czekają po 30 mi­
nut i więcej.

A ...Jan A. o braku w sklepach 
kalendarzy, a szczególnie tych z 
wyrywanymi kartkami.

■ ... Ludomira Ch., że autobus 
linii 64 nie odchodzi według poda­
nego rozkładu jazdy z ul. Rutkow 
skiego w kierunku pętli jeżyckiej, 
przez co pasażerowie spóźniają się 
do pracy.

••
1 !■■ ■■> nnur^

A ...Dyrekcja Inwestycji Miej­
skich Poznań-Miasto, informując, 
że do końca stycznia br. zostaną 
podłączone latarnie na narożniku 
ul. Marcelińska — Swoboda.

A ...Dzielnicowy Zarząd Budyń 
ków Mieszkalnych — Stare Miasto 
wyjaśniając, że dach w domu przy 
ul. Nowowiejskiego 19/21 zostanie 
w najbliższych dniach naprawio­
ny.A ...Zarząd Aptek, informując, 
że Fabryką „Lechia” realizuje 
mówienia na kapsiplastry tylko w 
28 do 36 proc, i dlatego brak ich 
w aptekach.

A ...Zarząd Dróg, Mostów i Zie­
leni, że prace ziemne oraz budo­
wa nowych dróg w parku przy ul. 
Ogrodowej zostaną wykonane wios 
ną br.

A ...Dyrekcja MPK, informując, 
że niedobór autobusów na niektó­
rych liniach spowodowany był 
brakiem kierowców.

A ...Dzielnicowy Zarząd Budyn­
ków Mieszkalnych — Jeżyce, wy­
jaśniając. że prace remontowe 
pralni przy ul. Pułaskiego 19 zo­
stały zakończone, (js)

A „ Dyrektor Obwodowego U- 
rzędu Pocztowo-Telekomunika- 
cyjnego w sprawie nie doręczo­
nej karty pocztowej na ul. Inży­
nierską. Z powodu niepełnego 
adresu i błędnego odczytania na­
zwiska, zastępca doręczyciela 
zwrócił kartkę nadawcy. Stąd 
apel o wyraźniejsze adresowanie 
przesyłek.

A — Dzielnicowy Rejon Dróg i 
Zieleni Jeżyce, że zwrócił uwagę 
„ Auto-Obsłudze” z ul. Nałkow­
skiej, by wody z hydrantów nie 
lać na nieskanalizowana ulicę.

A--- Dyrekcja MHD Art. Gosp. 
Dom. i Chem. o braku kapsiplastu 
u dostawców. Czyni się starania 
o zaopatrzenie sklepów w za­
stępczy plaster smołowy.

Kto był świadkiem?
Świadkowie zajścia, w których 

obecności pobito młodego mężczy 
zne w dniu 18 grudnia 1968 r. na 
Dworcu Głównym PKP w Pozna­
niu na neronie 4a przy pociągu 
relacji Poznań — Leszno odcho­
dzącym o godz. 23.01 — proszeni 
sa o zgłoszenie «ie w Komisariacie 
Kniejowym MO Poznań Dworzec 
Głównv welście z netonu 4 pokój 
nr 2 w godzinach od 8 do 16.

*

W dniu 31 grudnia 1968 r. o 
godz. 17.05 na ul. Marchlewskiego, 
po zjeździe z Mostu Marchlew­
skiego w kierunku ul. Strzele­
ckiej, samochód osobowy marki 
,.Moskwicz-408” potrącił przekra­
czające jezdnie dwie osoby, któ­
re doznały ciężkich obrażeń ciała.

Świadkowie powyższego wypad 
ku proszeni sa o zgłoszenie sie w 
Komendzie Miejskiej MO. Plac 
Wolności 16, pokój 21. lub telefo­
nicznie pod numer 412-488. (na)

MnriMUJEW
Kolejne zajęcia Uniwersytetu 

WTK odbędą się dzisiaj o godz. 
18 w sali Muzeum Archeologiczne 
go ul Wodna 27. Rektor 
PWSSP, prof. S. Tetsseyre wygło 
si prelekcję pt. „Wsnółczesne pro 
bierny i funkcja społeczna piasty 
ki”.

Zebranie naukowe członków 
Poznańskiego Towarzystwa Bio­
chemicznego odbędzie się dzisiaj 
o godz. 18 w sali przy ul. Fredry 
16, II ptr.
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